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Ogłoszenie przedpłaty.
Z przesyłką pocztową w państwie

Austryackiem na Maj  złr, 2-50
Od 1 Maja do końca Czerwca . . „ 5 - __

przesyłką pocztową w państwie 
Z Niemieckiem na Maj . . . . . 6 marek
Od 1 Maja do końca Czerwca . 12

aby je wojskiem franeuskiem bezzwłocznie nano
wo obsadzie,

Do Times donoszą z Kairu, źe oburzenie na 
Anglików wzmaga się silnie w Egipcie.

Hussein Calif*, dowódzea załogi w Berberze, 
odebrał podobno rozkaz z Kairu, aby ile możno­
ści przynajmniej z 700 źołuierzami przedostał się 
do Koroska w pobliżu katarakt Nilowych położo­
nego. W tym celu podzielił on, jak się zdaje, 
swe siły i stara się choćby z częścią ich przesu- 

| .  . . „  " YUłló »*y p-3*s tłumy powstańców do nomienione-
e n u m e r a ta  ftc z t/  etę ty lk o  o d  I go miejsca. W Korosko siły te mają zapewne

>ao rin .1  „  .•----------------1 wzmocnionemi zostać przez nadsyłki z Egiptu j
posłużyć do wyswobodzenia Gordona z Chartumu. 
Na tej kombinaeyi polciga też zapewne zapowie­
dziana przez Gladstone w parlamencie pomoc,

pierwszego do ostatniego d n i a  w tnie■ 
s iącu ,

K r a k ó w  1 m a j a .

dzisiejszej, aby zbogacić własną wiedzy 
skarbnicę, co kiedyś zużytkowaną ma być 
dla dobra całego państwa.

Pod względem politycznym podróż była, 
że^tak powiemy, eklektyczną, skoro Arcy- 
ksiąźę zaczął od odwiedzenia Sułtana, a 
skończył na uściskaniu dłoni książąt, któ­
rych państewka powstały na gruzach pań­
stwa ottomańskiego. Inaczej być nie mogło—  
ale właśnie ten eklektyzm odejmuje zna­
czenia politycznego podróży, a zarazem ce­
chuje stanowisko obecne Austryi niezde­
cydowanej kierunek jej polityki, dotąd wcale 
niewyraźnie na Wschodzie wytknięty.

Przegląd Polityczny.
i . ®mimo widocznego, od ezasu porozumienia 

Płożeniu mandatu poselskiego przez Dra Kop- 81? R®8?! * Niemcami, w główniejszych dzienni- 
pa poświęcają niemal wszystkie dzienniki wie |kaoh rosyjskich zwroti " 
deńskie artykuły wstępne. Ziaje 
nie będzie się ubiegał o mandat  *

1 f, lecz prawdopodobnie kandydować 
wyborze w pierwszym okręgu 
jest opróżniony mandat po Ku ___________
etwo niższo-austryaekie rozpisało wybór uzupeł-1 wielkim diiennikom politycznym

jaka Gordonowi ma być udzieloną. Z załogi ber-1 zaiste  trzeba  dvnlAbf^bT110;! "■łllŁ“ 1,5lł'* J  
berskiej mogą się jednak chybi drobni* tylko f i l  ® r ^  \  ^ P Io“ a t7 Cznej, 
csąstki w ten sposób matować, które bardzo sła-1 ?  p rzyp isyw ać doniosłość tej podróży
bą podstawę przyszłego oddziału operacyjnego w *en *>P08Ób, j a k  t o , w edle doniesień na- 
rtanowić będą. i I szego wiedeńskiego ko resp o n d en ta , czynią

pńBlinlB   j  | obecnie na Ballplatzu.

ludów doniosłości, niemałą’ będzie dla nich 
korzyścią,

KORESPONDENCYA „CZASU.1

L w ó w  80 kwietnia.

(§§) Mój list niedawny o niszczeniu lasów ta­
trzańskich przez niemieckich spekulantów w spo 
sób urągający prawomociemu orzeczeniu władz v 
wymaga sprostowania, gdyż niektóre cjfry były 
niedokładne. Daniósłtm mianowicie, że sprzedano 
przedsiębiorcy Moislowi 500.000 gątów, a tymcza­
sem sprzedano rzeczywiście — 5 milionów : Lsng- 
felder według poprzedniego listu mojego miał ku 
pić 10 000 sztuk drzewa większego na spław, & 
tymczasem według zawartej umowy ma en Ctf«w-

25 000 sztuk (625.000 stóp kubioiuyeh). I us Down- 5- Btreet, że

ztwem, które pragnie, aby się konfereneya nie 
ograniczyła na zbadaniu kwestyi finansowej, to­
czą się więc obecnie rokowania, aby ją zadowolić 
w zakresie moiebnośei. Do zebrania się konfe- 
reneri brakuje dotąd tylko oznaczenia programu.

Wczoraj popołudniu odbyła się Rada gabinetu, 
która trwała trzy godziny. Lord Wolseley nie 
był na niej obecnym, lecz czekał, jak mówią, 
w zali przyległej na rezultat Rady. jakkolwiek, 
zdaniem ministrów, sytuacya nie jest bardzo gro- 
źną,  gabinet, jak mi wiadomo, powziął jednak 
bardzo ważne środki w sprawie Sudanu. Mają tu 
bardzo złą opinię o komendancie Berberu i tele­
gram rozpaczliwy, jaki świeżo przesłał, źle był 
tłómaczony. Podejrzywają go, że chce sprzedać 
twierdzę nieprzyjaeielowi. W tern leży niebezpie­
czeństwo i to jest powodem, że wyprawa staje 
się potrzebną. Takie jest zdanie ministrów.

Mówią w kołach dyplomatycznych, że Anglia 
może się obawiać złej woli ze strony Rosyi, co 
się tyczy spraw eglpsVieh. W  istocie lękają się 
na Downing Btrect, że kz. B.:j>w«rtr i p. Giers 
porot".-rnieii się na szkód-: Anglii i i*  kanclerzZaszły jeszcze dalsze niedokładności w

Niezawodnie, że bytność u Złotego Boga I PM®^41“  hśeie. Do wymienionych tam nabywców 1 ^lywekt : .rur zaehei*L u  %o*yj*; ic
drzewa przybywa jezsese jeden, Horowitz z 20001 mniejszej.

 --------k.—  ------------------------- r ni e wolno się Austryi, ale także całego cywilizowa- ł ‘ p,u  ,< n ' ”  u k  ogromny, że gdyby
mający W tym okręgu na 26 maja b. r. Po Kop * ni% wydawać w skutek mot d'ordre danego 1 gó- nego świata. Przecież ostatnia nodróż Ar- yw* ! • J iaf śei41e w®dłuf  P«womo-

 ,  . . . .  ”    ' j»zau i pśsma pe Icvkgiecia Rudolfa na W«p,hodri« ™ „ * : i J i “e? “ °r! ! #f en,,a ̂ e' tnietw* . .« I*%d lwów po]
0______  . . . i  ,% opinie oj

sprawie wniosku deputowanego T o-U8* Sd7 by kontrabanda. Tak np. dwutygo<auiontira.nn: . '. t -___ 1.__ • IWA mamo nnrirndrewna .

Sltn . pr*ewodnieząceg° w komisyi dla I *7i gdy tymczasem prasa t. z. „mniejsza" i pisma pe-1 cyksięc ia  R udolfa na Wschodzie* nie a ta ła l whfa aŴ H irnnU ł « a ^ “ i S ? W*,z*fwl,,4« 1m4w ? °
ustawy karnej został wybrany Dr Wegscheider; I r7 °dyc!!ao zeszjtowe wypowiadają opinie ogółu aie w vn«dbiom  • 1 «  l « x  wielu latach dopiero mógłby etę wywią­
zać referat w sprawie wniosku ii«nnfaii>.na.n rr«. l i ak rdvbv kontrabanda. T*V nr,, dwutygodnio■ I • . polltycZDjni, ani zan iep o k o iła ,I**d ze zobowiązań. Tymczasem musi on to uezy-

W a d r y t  26 kwietnia.

O ile na to gorączka wyborcza dozwala, wzrost 
wpływu francuskiego w Maroko zajmuje rsąd bl*

 xvoraisya Dowiem przyjęła » preyjazm 1 gwarancyi pokoju, „grają
przeciw 8 głosom wniosek dep. Madeyskiego, we- p*«yw em i kartami" z Rosyą. Według poglądów 
die którego ci kandydaci adwokaccy, którzy iuż P- M*jkuna Niemcy i Austrya intrygują przeciw
Z wojśoiom W iVftIA nnvoi nsfamir £-1__RoHVl TirVAflAVflKTBfVioni wan»«m>iA XT.*__I

- T- » przed wyjazdem
W I J a k ż e ż  inną b y łaby  Dostać rzeczy i kź & I *P°*dk wyprowadzić w pole mlejsóową władze po” I Londynu, zatelegrafował do mego, aby

»  nowej u .tłw y  rdbyii jedno-1 U°Byi pr,eder«yBtkiem  wsprewie pófHkiej.lŃiem- InaprężODem stałoby  się  po łożen ie , iln  j r ro .I r fT T r i t .!*?*** ° “  Bl* ni® wied,ie<S 0 te* . wjpoleoi^BU MnwoYwd m ln e trd tó  I ^ n U lY d S T

mysłowej ozobnemu komitetowi, w skład które- U ieebęoid ostatecznie Polaków do Rosji i zwró- śnie zasadn icza^ i P b Y ik te ry s tu W  1 °  w wyztipieniu. Je- S  t  ^  J
go wchodzą deputowani: Belcredi, Biliński j «ió ich octy i serca w inną stronę". — Koriczv l  /  za*aan icza a  W iekowa ch a ra k te iy s ty k a  śch bezswłocznfe niezostoną wydane stosowne dyz- ! ^  m ,rok*ń,ki®J- Porozumienie to opiera się na
Adamek. zaś p. Majkun zdaniem, że Rosya nie powinna dać Pol,ty k: ro sy jsk ie j i au stry ack ie j, na I pozycye zaradcze, spełni się akt jaskrawej z a m o - | * v  °Po rn . wzrastającemu wpływowi Prań-

W  sprawie przedłożonego Isbie projektu ugody 8'? oślepiać, nie powinna być narzędziem w rę- W schodzie, jedne j czynnej, d rug iej b iernej. ?®1'* Z* ,aBl0AL0,ę, T ^ * 1®” ^  mo*na karę później, Jfe1- ^ z z ^ l m6 !° tt,P°,obieni®*
r.,d «  .  kolej, półooeną, p o .t .n o .i ł .  Koło pol.kie k « "  i nie powioe. dr»t»i< p l  N ie chcemy dlcżej p .d  nią me roew od.ić ‘ Tw? “ !  *  *»
głosować za odrzuceniem tej ugody i objawić ,akdw ciąjgłem i coraz gorszem — jak to czynił bo m usielibyśm y nrrvnnmniflrt m an a  i łTrlol  ? ' ^  najsurowsza kara nic zatrze już de- Bwestya Kuby budzii również troskę rządu. Przy.
zarazem rządowi życzenia względem zawarcia no- *  ostatnich czasach -  prześladowaniem ich S -  f t  P JP ? Dane i tyle- moralizująeego wrażenia negacyi prawa, i co naj- .e,J nł  ^f®  nie jest jednak wyprawa Aguera. Wy.
wej ugody. W tym samym diebu, jak wiadomo, N ow ości, aby kiedyś Polacy, przy lada zmianie ^  * 1 !  *n  *  ™ z e J P ^ w d y .—  ważniejsze, nie powetuje szkody krajowi wyrz{- N ® ? ® ^  * »ałą  swoją bandą między Carde-
oświadczył się także klub czeski. konstelfccyi politycznej (uważanej przez p. Maj-| . .m Je8 t' 0 podobna podróż ro- l d*®BeJ> ko n*® wskrzesi drzew wyciętych. nwsi Matansas, przebiegł on całą wyspę, aby się

Burnrstrz miasta Berna będzie miał dziś p o - | kuna *a twestyę czasu tylko) nie dali się użyć I sy jsk tego  N astępcy tronu  m usiałaby b yćl,. Te®hnio,n® organa rządowe przygotowują wa- n e . n w 9*®n®g» orientals de Zapata nCpołu-
słuebanie n Oecarza, któremu wręczy petycyęIPrzeeiw Rosyi, która czyni źle, lekce- * ł '  1 . . . . .  . . .  -*  1 IżnT ooerat n m m U « i . . . u  d*—> --------
w sprawie Najwyższego zarządzenia co do dalszej '«h liczebną, a jest w błędzie, g
®A*y®toneyi na koBzt państwa tamtejszej Akade-I^® Rolaey pozwolą się wynarodowić i , —   - i  ”/- — ,  — . . .  w e wjuubiu u z w o i  . :* —  ■»- .  —— r —-  - j - ».  r**i r w"
mii techoieznej. I I zw ollć się  z w ięzów banalności.—  B a n a l-1250 000 złr. Można zupełnie polegać na dokła-1 ?k ’ łnajdnje się obecnie po za obrębem wszel-

Do Budapesztu przybyła wczoraj lirpntmryn | -• ».jN i!M ijz|iiw |yy______ Inpmi* też by ły  w szelk ie  przem ów ienia, I dn°ś«i technicznych i rachunkowych szczegółów, Ik' eJ *8®*epki, lecz wątpić można, aby sobie no.
z Wielkiego Waradynu ze 100 członków złoto-1 I k tó re  nam  od B osforu do B elirradu przy-1  bo.pr.?®7 d°konał jeden z najdzielniejszych *werbował stronników.

nosił z tego  powodu telegram  a  iedvnvm  I W * .  * 7 * 7  to L . M.ara,al®k Martin®* ^  P®?P®*.na która ma prosić prezesa gabinetu, aby przy- W iadom em  jest źe rw vb le
ją ł ponownie mandat poselski * t » t  W r J r ,  2  zwyRIe następcy  tro-

w rozmowie o

r .  w »  w  ' t t h
i i   iwZ 7 j \  nie k ierunek  polityczny, któremu przemówienie Arcyksięcia w Belffradzie do rozpoczęcia robót regulacyjnych. Skorohv «ie rn. ra* kosztuje 5 fr. Zarazem opłata o '

nia regulaminu sejmowego W edłur postanowień I ’ m oralne l flucnowe usposobienie. w iansKie posłannictw o do sp e łn ien ia , k io - 1  staro, wysoka ejfra kozstów potrzebnych __
nowo projektowanego regulaminu, można będzie A rcyksiążę  Rudolf, k tórego  czeka  k iedyś ren m . 8Pr0 »tać m uszą, chcąc p rzyszłość  za-1 gnlowsnie stosunkowo nieznacznej przestrzeni, nie I Prod®k®7® Knby zmniejszyła się o trzecią część, 
posła wykluczyć ze sejmu na całą sesyę, na ca-1 w id k ie  zadanie, tem większe, że w stąpid  ma |P ew n ić , sp rostać  tak  na  zew nątrz  j a k  w e -1 P0BWłl* ®ddaw®ć się zbyt różowym oczekiwaniom I po«hł»nia 12 milionów duros, a cały bu-
ły peryod sejmowy, a nawet można go’ będzie na tron  po M onarsze, co w  psństw ie  swem  I wnętrz  państw a. I ur,y  i j  w^bltn*J tendencji administraeyi skar- df et 84 do 36 milionów, a maximum , ja-

wh8,,em dooir te, i iraj/ dobj'rae j ^  « a ? S £ Ł d0 ? tgr*d” F 1'■*hliwe żywioły nadal od w ypraJIn ia  i a n d a l S 1 8erc8mi SW01ch ludów , odznacza się badaw -1F , oę, A rc y k s ią ż ę c ą , j a k  p rzy s ta ło , ja k  na- stwowym. Jeżeliby jednak rsąd zamierzał przy d ,i‘ »ośliw ew , po przyjęciu zebowiązania za o- 
w sali sejmowej. czym um ysłem , żądzą, zam iłow aniem , a  po- 10 Przyjm ow ać potom ków  w ielk iego  i I »tąpić rychło do wykonania projektowanej regu-1 *t*tni®j konwersji długu hiszpańskiego; jnarszatek

Inickflrl ezoin d la nauki \Tin vaiafih I potężnego rodu. DRRtenrA trnnll mnnarałma nn I laeyi, do czero wreszcie może nakłonić *n o b a w a  Inie widl’
Chociaż komisja parlamentu 

jęła tylko niektóre poprawki 'V
rsuciła najdaJej idącą, która zapro wadzenie stanu I ^  1™“ B’ ł“ D " » St °pmacfl;|^* , .  ,  ............................ . „  . . __________  „
wyjątkowego na sam Berlin ograniczyć eheisła, I ^  lo Rogów widok; je s t  to JUŻ poniekąd Jeże li jed n ak  chcem y trzeźw o sądzić  r z e - ! w myśl uchwały sejmowej z 6 października 1882P ® ^ 1̂  w7t ?7 nie może przeszkodzić wylądowa- 
minister Puttkammer oświadczył jednak, że re IPoważną ręko jm ią  na przyszłość, bo nau k a  czy, jeże li p ragniem y ustrzedz  się  od zgu-1Pr*y®*7ni b1? do pokrycia kosztów dotacją w wy- n.iu. flibn»ty®r6w. Łodzie działowe, jakie tom po- 
preientanei mocarstw w Rsdsie związkowej nie I mtotna, na  praw dzie  oparta , je s t  niezaw odnie I bnych zaw sze złudzeń, to nie przvw ieznim v 18oko4c‘ 83%. Uchwała wspomniona uznała wpra- aiad® Hiszpania, kupowane były naprędce pod­
wodną się na żadną modyfikację ustawy, a rsąd pochodnią w  życiu  tak  dla tvch co słuchać zbytniej waffi do zapału  i entuzvazm n iak i 7  w zasadzie .potrzebę" przyczyniania się fua- ®*a* powstoma, n» pneeiąg ezasu mniej więcej 
Wsaelkie zmiany poosynione w niej uważać bę-Jm ają, ja k  d la  tvoh t t / rT7„u • I„ „ „ „ .i, x • i  ^ -  AnJ* * ’ Idnssu krajowego zasiłkami 33 proćentowemi doi® e tylko dla służby kanałowej. Zagłę-
dzie na równi z jej oirzuceniem. Rozwiązania rozkazJy ć przeznaczen»em h a POtkać m iała po d rod ze^d o sto jn a  para . regulacji r.ek  aa spławne do^d nieuznanycb, ale b|® » ®n® ai« “®jwię®ej na 4 stopy i me są w sta-
parlamentu w rasie ułhwalenia ustawy w brzmię- 1 _ 7  . praw dzie  oparta, a | K iedy  K a ta rzy n a  zw iedzała K rym , wiadomo, I * brzmienia jej nie wypływa, żeby to zaraz stać Inie ««ąwać nad otwartem wybrzeżem wyspy, gdzie
niu przez proponowanem Nordd. Ally.

podobnego m oinahv ńrlw,*^ * jl ’ , . dopełnione. W uchwale tej bowiem poleeono Wy- “®Pr*w najwięcej odbyć mogą 5 węzłów na go-
entaiTOOTi. o t Ł j f  .  L e(! “ “ f , le  1 k»i0WMM, >b, i r , .„ o w .Pd.il n .L e m  *• P * ~ ™
no I I I  , » . »  2 V  szum nie głoszo-1 rokowania z r.ądeM, m  kw ot, w ,o g n i ,  „ ,U « iw ,n  .pokoigi, W s f ł ,  o ip ły n ,tj

oesaeh owych kanonierek me spiessąe się nawet. 
_  zatem — rsekł w końcu marszałek — Stany 
Zjednoczone, mogą bezkarnie wysłać tyle flibu-unioiouojrił oaoęazie 8ie I ^ -------| •/ r  uicucksuieuz.ua, uiz iu, g az ie  Tyiei_i . , na oee-i~J— , .. '*-b«»

• To formalne uitępatwo re temj chętniej się puszczał, że lubi On trudnych i twardych zadań ma do rozwią- wyklnan^^rnKoł T!?*1116 P” hminara7> ora* na J7 ? ia ’e Przyjęei?w  Port,,* v

z £ Z £ s z  h e f e i  K ’l ' l  ................................................. ^  -  A owego niezręcznie 
do małżeństwa in-

Ztg ńie zapowiada ‘ wp'rawdzto  ̂kategorycznie, ale | P3̂ 81 ,od uprzedzeń  i stronniczości —  od I w iano —  m iasta  fikcyjne z k a rto n u J C o śl j t6re» b®, w»ronk®w® na wezwani® rządu ma być | koW 9 d° l10 węzłówj,dsiś, pomimo nieustannych 
wspomina o niem uboe.nie w artykule, w któ- k tó rych  w olnym i być pow inni ci, co r z ą d z ą -  .n a c y jn e  z Kartonu. SI, ,— —  w  - J  I------------- . i - i — . ^ k „ ć  5 -----------
rjm  konieczność przedłużenia dotychczasowej usta- ludźmi 
wy bez wszelkiej zmiany stara rię wykazać. "  “

Schles. Ztg donosi, że w kołach rządowych 
lińskich nić obiecają sabió po konferencji 
doniosłych rezultatów. Konfereneya odbęa 
prawdopodobnie w Paryżu. T 
dla Francji ma ją  zapewne 
nia w zamian zą nie na ścieśnienie r - 0 
fereneyi do jaknąjziniejssych rozmiarów.

Po naradzie, jaką odbył Ferry z posłami 
custom. Waddingtonem i baronem Courcel 
rycb pierwszy w Londynie, a drugi w I
jest akredytowanym, a z których ostatni odbył Idzi, to nndataw a m adrv rh  “ I A rcvksieatw ń .km*" i ” ” ' j  ’ I r ,V*em a sejmem w pewnym speoyalnym wy- 1 jej maizenstwo z Księciem Aiion-
«nów, jak już donosiliśmy przed wyjazdem swym a . - f j  - ®*aw a J  h rządów . ,7 ąstw o zbliżali się  do g rąm c  m onar- padku regulacji. W każdym rasie jednak trudno ?®m Bawarskim, którego przyjazd zapowiedziany
dogParyża d lu gąfnarad /z  ks.^Biamarkiem, p o -L ;Pr  ^  V n ieraz g łębok ich  m yśli- cl),1i a  zatem  w kraczali w  tak  nazw aną od przypuścić tok daleko idącą gotowość Sejmu do J®at na przyszły miesiąc. W każdym razie księ.
Weźmie zapewne ministerstwo francuskie ostate- ,v. 1 Ucz°nych, co w przedsięw zięciach kongresu  B erliń sk iego  sferę au stryack ich  ofiar na r*eo* rogulscyi rzek, żeby pokrywał Is t^o Ludwikowie Ferdynandowi awarscy prą
osną decyzyę, jaką postawę Francya w sprawie po lily tanych  nieszczęśliw ym i byli, jedynie interesów , tem  ów en tu z jazm  i 8ym patve * f“nduszu krajowego trzecią część ogółu kosstów |cuJ% w tym duchu,
konferencji i jej programu ma za ąć. dlatego, źe aczkolw iek  w szystko  w iedz ie lijo sten tacy jn ie j się  ob jaw iały  i doszły  do kul- c C S  ^o fftere ,

Między prezesem gabinetu Ferry a ministrem ludzi przecież nie znali IminaevinPfy^ v., t * r> i j  - * • - I otryj chodzi w znaesnej części o interes skarbu
wojny Campenon zaszły nieporozumienia Mini- 7  gerdecznem  teź m d  i • • 1 fwi<J A * P?  ^  elgradzie, gdzie  na j- państwa, bo o zabezpieczenie zagrożonej drogi I M ianow an ia  w  c, k - arm ii
ster wojny przesłał bez wiedzy prezesa gabinetu i , ,  a )  zadow oleniem  i żyw ą łatw iej Austryi strzedz swoich interesów, bo Uraryalnej. A droga eraryalna do Beskidu ma nowani: w sztabie jencralnyir

•   ̂b f  zaTcte Ul?y,  A u8try i P rzypatryw ały  gię najłatw iej dosięgnąć. szczególnie ważne .naeaenie « ' , w  7-
7  j?  Ina ta tm e , n o d ró żv  ’ I . . i . .  . . . .  Inełnin leci t?lk o częścioworozkaz jenerałowi Mdlot do Tonkinu, aby zajęte i - r . - .

już miasto Tai-Ngujen opuścił, dlatego, źe pozy- ostatniej . p^odróźy A rcyksięc ia  Rudolfa 
«ya ta jest zanadto od reszty sił francuskich od- Wschodzie, na 4’ m  '  ~ ■

ryaln® do Beskidu — w j ---------
-  “i® i me straci go su Adolf Heimroth, prowiz. szef
pełnie, lccs tylko częściowo nawet wtedy, gdy pieszej; w gali*, pułkach pif

czyey ulękli groźby, że Francuzi w danym L zych zagadek przyszłości 
gotowi sa zaiac całe pogranicze, zalniałn . f .

f y m w L t Ś  cf etdla i m m o S T k 'S S ’ i f f i  W .uije,i „ T Ł  ‘  odw ołoje m ? chelm e do nauki, I ż .l..n .j, S .b l.d l.r, 81»ni.t.w  C
M '® !»»£a£lt SSS.. . że umysł

razie gotowi są zająć całe pogranicze, zależało | , U ebr°  hołdujący wiedzy, potrafi ustrzedz się
właśnie na tymesasowem zatrzymaniu w ręku tej Haaow&iy się oue, wiflząc, że Następca złudzeń. Jasny ztąd pogląd Następcy T ro-, - - ..
Wysuniętej posycyi. S toro się więc dowiedział I Tronu nie szczędzi trudów, aby zbliskajnu na najważniejsze snrawv naszei enokil r n8f g „ , .  . „ . . , l^k?; w P1111" 1 »rtyl,
o gwgkuagyi pomicnionego miasta, wysłał rogkagj przypatrzeć ai? wielkim  gadaniem epoki I i niezmiernej d l .  Auatryi i wazyatkich l.ilw ielH a t i . d l i j *  p * Ĵ  ,;:K ‘?-t ,|<J ° ^ J 1.* I

L o n d y n  23 kwietnia.

l«n ,
Niederreiter, Jan Sehmidt, E 
pułkach jezdnych rotmistrze 
Oehl, Tymoteusz Szołayski

j o r 5 m i mia- 
•*n 1 klasy 
F  dywizji 

kapitonowie 
eet I.e Fort, 

ez, Edward 
I  -inks; w gal. 

cidynand 
hi'. Cnorin- 

P u. I klasy 
apitoa I klasy 
** Y 'Szycach,
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jednocześnie mianowany komendantem placu we
Lwowie.

Mianowani dalej w galie. pułkach pic saych: ka­
pitanami I klasy kapitanowie It klasy: Józtf 
Śohedelbergpr, Julius* Hospodar*, Karol Blasehu- 

. ty, Stifan Ź:vkcvia, Leon Wilfort, Karol Yestaer, 
Adolf Linhardt, Józef Sopotnioki, August Nawra- 
til, Wiktor Krzeezuuowiez, Rudolf Auchner, E l- 
wrard Purtseber, Karol Bjscan, Adolf Śliwiński, 
C/pryan Serbeńiki, Seweryn N jjssn r i Leopold 
Ryek; kapitanami II kl»sy porucznicy: Jó ief br. 
Boek-Greissau, Ryszard Jonak Freyenwald, Anto­
ni Ilaim ain, Aitur Ansion, W inceitr Schwarz, 
Ottokar Giiiabergtr, Jan Niemiec, Filip Gruic, 
Wilhelm Nickl, Htnrjk ILffoaucr, Ercest Sohuel- 
ler, Jan Połoszynowiez, Karol Krepper, Fryderyk 
Sehreier, Fiancisztk Mazour, Reinbard Scherer, 
Fryderyk Fasan, Leopold Czerwenka, Karol Boł- 
tyński, Otto Hubriob, Adolf Sdtele-Blumenburg, 
Franciszek Staiostik, At toni Sehddl Juliusz Schulz, 
Izaak Jakobaohn, Gustaw Pobl i Julius* Hofmann.

Sprawy krajowe.
N o w y  S ą cz  30 kwietnia. P ł*y wczorajszych 

wyborach do Rady powiatowej mniejszych posia 
diośei wybrani zostali pp. Dr Gustaw Romer, wł. 
dobr, dotyihezasow y prezes, Kazimierz Miozyn- 
s 'i i , wl. dóbr, X. J ó z if Łom nicki, Adolf Yajhin- 
ger, notaryusz, Franciszek Godeł, wl. realności, 
i siedmiu włościan.

K rosn o  29 kwietnia. Przy dzisiejszych wybo­
rach do Rady powiatowej z p u ry fłośeisńskiej 
wybrani zostali naster-cjąey członków*?*: Sta­
nisław Starowieyski, preset Rad- powiatowej na 
9 0  t '  , ł*yon,, je t l . iog łuśo io , A ndrze j  Jod łow - 

Tr--s*yń*z: Anzelm K u e. X. Jan 
Baaaoeki, F/anoizsek Olsze w tk*, Jóati Jarać*, 
Toma!** Birssnica, X . Jan Aopyśeiański, Tomas* 

an Skwara, i X  Edmund Janicki. Z wy­
jątki -*a trzech nowowybranyeh, wssysey inni na­
leżą d> obecnego składu Rady.

Chrzanów 1 maja. W dniu 29 kwietnia r. b. 
odojł się w mieście Chrzanowie wybór członków 
do R »dy powiatowej i  gmin wiejsldch. Mimo nie­
pogody wyborcy włościanie bardzo licznie zjechali 
cię do Chrzanowa. Do wyboru stanęło 185 osób. 
Wybrano jednomyślnie: hr. Artura Potockiego; 
p. Ignacy Bieńkowski otrzymał głosów 184. Re­
sztę członków wybrano znaczną większością gło 
rów. a mianowicie: Józefa Filipka, Mikołaja Żaka, 
X. Stanisława Osieckiego, dziekana z Trzebini, 
Robert* Oppitza, Apolinarego Horwatha, notaryu 
sia  z Chrzanowa, Wincentego Noworytę, Jana 
Krupę, Franciszka Strzałę i Karola Rudolphie 
go, notaryusza z Krzeszowic,

tak niebezpieczna teorya zbyt pochopnie pada na 
ciemię urodzajną i rozplenia się łatwo. I tak, Pa­
nowie, w bliskości Poznania zaszedł istotnie mon­
strualny przykład. Sędzia, a zatem powołany re­
presented sprawiedliwości, zaledwie otrzymał wia­
domość o pouczających rozprawach w pruskiej 
Izbie poselskiej,sprofmował stanowisko swe o ty­
le, i i  się wyraził: eałemi siłami powinniśmy dą­
żyć do tego, aby to co jest polskiem zgładzić z*: 
świata, a kiedy mu jeden z obecnych Polaków 
zadał pytanie; eóż tedy z Polakami uczynić za- 
myślaciej odpowiedział: poumniście zniknąć, po­
nieważ my mamy siłę po temu. Duchowieństwo 
katolickie zaś obsypane zostało wyrażeniami: 
rhult»je,tt „banda,“ „stktradni ludzie “ (lilderli- 
the Cesellschaft). Komuż przy tern nie prsypcmaą 
się słowa poety Waszego: Siejąc zęby smocze, 
nie spodziewaj się pocieszającego sprzętu. (Nicht 
hojfe der, wer Drachemahne silet, Erfreuliches zu 
ernten). A prsytem to, co u Was uchodzi za naj 
wyższą cnotę, miłość ojczyzny, to u nas poesytu- 
jecie za zbrodnię a z uczucia i poezucia narodo 
wości robicie nam zarzut. Już kiedyś wypowie­
działem Wam, że rozumny rząd uczucie takie 
szanuje i opieką otacza, ponieważ z niego wy­
pływa świadomość obowiązków. Zarzuty, Panowie, 
jakiemi staracie się zwalczać nasze uprawnione 
żądania, dla nas są zaszczytem, a Waszej winy 
nie zmywają. Prześladowania natomiast, jakie nc-r 
się dostają w udtiale, oraz gwałtowna *rmani 
za«va w ludzie naszym najskuteczniejizą * w?ą 
propagandę na korzyść poozn*'** własne; 
woś i. Albowiem: Unrc " W. i*n whneieb 
sen Seelen powiada w łsj. poeta, a kić u is  
chciał podobnej chwały t  Z.*. l  ;A obym  *4ł 
i uwagę W astą za nadtoKym ratętał, . .1

chowaniu się względem nas niemieckiej reprezen- 
tacyi. Każdy musi zapytać się mimowolnie, że je­
żeli to leży w interesie administraeyi, wtedy po­
sługują sie moim głosem, a jeżeli szukam opieki 
prawa i chcę się bronić przed najcięisiem oskar­
żeniem, gdzie grozi mi utrata całego mienia, gdzie 
idzie o wolność i dobre imię, wtedy odbierają mi 
głos, a mnie przejmuje to przykre uczucie, że 
obcy pośrednik nie zdolen wniknąć w tajniki me­
go serca i może fałszywie tłómaezyć moje słowa. 
Csyż nie ma już żadnych praw przyrodzonych, 
z któremi powinny się liczyć prawno - polityczne 
zasady i przed któremi c< foąć się powinna ż^dza 
gtrwanizaeyi? Sądownictwo powinno być przecież 
wolae od takirh zachcianek, a opieka prawna po 
winna być sama dla siebie celem, gdyż znaesenie 
jej moralne nie dopuszcza tego, ażeby miała na 
oku cele polityczne. Humbold i Paul mówią: 
Najwyższem zadaniem państwa jest to, ażeby ka­
żdemu dawało bezpieczeństwo pewne. Mógłby mi 
kto przypomnieć, że wyrzucenie języka polskiego 
ze sądownictwa nie zagraża bezpieczeństwu pra­
wnemu, odkąd zaprowadzono czysto niemieckie 
szkoły. A chociażby i tak było, to należy zawsze 
zaczekać, czy to oczekiwanie się spełni. Co do 
nas, niewątpimy, że każdy bezstronny mąż przy­
sną to ostatecznie, że szkoły te przedstawiają po­
lityczną tresurę, że je zbrze*0*1'*? >

skiego sądu nadsiemiańskiego, gdzie nie mogą 
wcale oddawać usług publiczności polskiej.

Pomiędzy 2250 adwokatami w Prusieeh mamy 
tylko 40 Polaków, a w W. Księstwie Poznań 
skiem w ogóle tylko 18, a w Prusach Zachodnich 
trzech.

(Dokończenie nastąpi).

snj eh

naroau.

Wam wykazać miał całkowity 1 .kim wo-

Sprawy zagraniczne.
Hlemcy.

Mowa posła CzarliAskiego
w spi'awie języka polskiego w sądownictwie.

(Ciąg dalszy).
M mowoli nasuwa się kwestya, czy żyjemyjesz- 

eio (.od opieką ustaw narodu ucywilizowanego; 
albowiem jeśli to ma być ejwiliaaeyą, lub z nią 
jakąkolwiek mieć styomośó, że się nie dopełnia 
zobowiąsań, że się krzywdę wyrządza, a przy tern 
jester o szydzi * tfitry że się ją podaje w podej­
rzenie, że się złupionemu zarzuea, iż nieszczęście 
swe czuje, iż nie milczy, jeśli mu się be* prze­
stanku nowych krzywd dodaje; jeżeli obok tele­
grafów, dróg żelaznych i torpedów językowe zje­
dnoczenie, sprzeciwiające się naturze, ma być głó­
wnym czynnikiem waszej pracy cywilizacyjnej, 
w tik im  razie nie wyprzedziły Niemcy ani o włos 
kraju, w którym panuje najwybitniejszy despo­
tyzm i najwyuzdańsza tyrania. A więc tam, gdzie- 
by prawo powinno rozstrzygać, gdzieby pomiędzy 
wzajemnemi stosunkami w narodowościach, a spra­
wiedliwością miało stanowić jedyną wskazówkę 
rządu, gdiie uznanie traktatów i uroczystych przy­

n ęca*  ń monarchów nie powinnoby zależeć od 
sofi tycznych tłómacień i nic nieorzekających, na­
wet falstywyeh, sprawozdań, tam uprawniona żą­
dania narodu, oddanego pod opiekę całej Earo- 
py, zbywane bywają bezmyślną i już zużytą in­
synuacją „agitacji niebezpiecznej dla państwa." 
Czyż nie byłoby ze względu na rząd mędrszym 
pomysłem, zachować większą ostrożność w podo­
bny ch zarzutach, które przed światem jedynie 
własnego przewinienia dowodzą. Zaiste, tego ro­
dzaju zarzutom o agitacyi wypadałoby już raz 
na zawrze położyć koniec! Z tego wszystkiego, 
co już wypowiedziano i o ezem już ze wszech 
stron pisano, zdawaćby się mogło, jak gdyby so 
bie wyobrażano pojedyńeze osobistości opozyey,' 
no. które sobie cośkolwiek podobnego wyimag 
nowały i pracują w tym kierunku, kiedy przeć 
«nie .ogół .manifestuje najnatnralniej i zupę 
nie legalny objaw wewnętrznego, oraz najgłęb 

przekonania o konieczności tych środków,
n* *** P°*ądane.
Otnosię gję powtórnie do rozpraw w pruskiej 

l .bie poselskiej, * * nich wykażę, że agitacja jest
agitatorem* r ,,d  Prn,ki największym jest

Tam trzeba szukać rewolucji, podczas kiedy 
»‘f . » y  » .  podstawie prawnej. Niechaj nam 

naprzód oddadzą to, co nam przynależy...
Marszałek: Upraszam p'orf w

rażeniach swyeh łe  względu na rząd pruski, nie­
co był oględniejszym.

Poseł Czarliński: Chciałem — p. Marszałku —  
zwrócić jedynie uwagę na obrady pruskiej I*by 
poselskiej, aby wyzoka Izba miała sposobność 
przekonania się, w jaki sposób z nami Polak»m* 
się załatwiają. Sądzę wszakże, lż tjle  mi będzie 
dozwolonem, iż Panom zdołam wykazać sposób 
zbywania praw naszych; prsytem wytykane zwy 
kle bywają rozmaite osobistości, oraz prasa poi 
ska, która wykazała pouczającą jednozgodność 
tak, że w kcńtu pozostaje tylko konkluzja: wię­
cej rie jesteście warci, jak, żeby was wystrzela­
no. To w każdym rasie byłoby nam milsze, niż 
żebyśmy zdradzić mieli własną sprawę, albowiem 
„życie nie jest największem dobrem, ale najwię- 
kszem złem jest wina!u

Aż nadto, niestety, szybko dowiadujemy się,’że

bec n&s wdozyć postanowiono 1 jakich środków 
się hwyeono dla uniewinnienia pogwałconych
praw.

Pan Tiedemann w pruskiej Isbie poselskiej, 
twierdzi znów, że rządy zostały zwolnione z do­
pełnienia przyjętych na siebie obowiązków tern 
zdaniem: „jakie każdy z poszczególnych rządów 
uzna dla nuh za stózowne". Jak gdyby treść nie 
była główną podstawą warunków, a tylko wybór 
formy pozostawiono rządom do woli, a przecież 
treśiią sa ustawy narodowe.

Dalej polemizuje mówca z sofistycznem tłoma- 
czeniem poręczeń traktatu wiedeńskiego i przy­
tacza ich potwierdzenie przez króla Fryd. Wil- 
lelma III.

Jakżeż, pytam się teras, odpowiada tym posta­
nowieniom traktatu berlińskiego i tym uroczystym 
przyrzeczeniom monarchy §. 186 ustawy o urzą­
dzeniu sądownictwa, która jednem pociągnięciem 
pióra skreśla główną cechę narodowości i wyrzu­
ca język polski z sądownictwa, a miliony krajow­
ców robi cudzoziemcami? To przecież przyznacie 
mi, Panowie, że jest to uznaną ogólnie zasadą, 
znajdującą także swój wyra* w § 186, iż cała 
instytueya tłómaezów jest jedynie środkiem ma- 
ąeym zaradzić koniecznej potrzebio i to w tych 
irzypadkacb, kiedy z cudzoziemcami, samiestka- 
ymi w kraju, niemożliwem jest porozumienie. Je­

żeli jednak dla większości poddanych, dla kra- 
. oweów podobne wydawane bywają prawa, wtedy 
tworzy się ta fikcja, że autochtoni stawają przed 
sądami w charakterze cudzoziemców, wtedy drwi 
się z wszelkiej logiki, sądy bowiem, jak wszystkie iż zbłądzono" wiele i że należy przystąpić do ód

a krzywdę rozu-
56r*4.
o nie cisali Polacy, to wyjątek * gazety 
ekiej. ftaztą Panowie, nauczy się wiele osób, 
mają środki po i ‘J»u, kilku języków, ale 

mówiącego d**ina ję-ykami niema na 
i w? •... o. Zapytuję się wysokiego parlamentu, niech 
mi powie sumiennie: Iluż z Panów może zape­
wnić, że zdołają najważniejszych swych kwestyi 
żywotnych wobee sędziego bronić w innym, 
aniżili w ojczystym języku? Jakże możecie żą­
dać takiej znajomości języka od całego narodu, 
któremu tak już utrudniono sprawę, iż nie może 
się dostatecznie porozumieć w języku, w którym 
jedynie jest biegłym. Naród ma rozumieć dwa 
języki ■— podczas gdy tłómacze, którzy przecież 
wyższe odebrali nauki, wyższe posiadają wykształ­
cenie, nie zdołają, jak to w następstwie przedsta­
wię, dwóch języków dokładnie zrozumieć. W szy­
stko to, Panowie, com przytoczył, jest prawdą, nie 
potrzebuje osobnego dowodzenia, tu nie pomoże 
żadne piękne ubarwienie, tu nie pomogą żadne 
przemądrzałe „beryehty",

A kiedy sitandar prawdy zwycięski zabłyśnie,
Zlradniozy urok kłamstwa marnie się rorprjśaie.
To pojęcie wdraża się w przekonanie coraz 

większej liczby ludzi, którzy jeszcze wogóle logi­
cznie myśleć zdołają, a opinia publiczna poczyna 
zaprowadzony wobec nas system potępiać i to 
w sferach nam niesprzyjających i nie z miłości 
ku nam. Niemieckie pismo Deutsches Tag blatt 
uznaje wprawdzie tylko, że Polakom dzieje się 
krzywda, chce atoli zatrzymać język niemiecki 
wobec władz i sądów, ponieważ minęło 70 lat, 
odkąd można się było nauczyć języka niemieckie­
go. ile  czasu potrzebowałoby Deutsches Tageblatt, 
aby pojąć, iż krzywda pozostaje zawsze krzywdą, 
tego nie powiads. (Bardzo dobrze!).

Więcej dojrzałą okazuje się Vossische Zty i 
Danziger Ztg oraz inne gazely, które przyznają,

inne władze, są dla ludnośsi, a nie przeciwnie. 
Tej ludności bronić przed samowolą i zniszcze­
niem — to było zamiarem mocarstw kontrahują- 
cych, które przyznały daleko idące prawa.

My trzymamy się stale tej zasady, że jak nie 
mogą być jednostronnie ścieśniane lub znoszone 
międzynarodowe stypulaeye, tak i parlament nie 
może wydawać ustawy, która sprzeciwia się tym 
lostanowieniom traktatu uroczystemu przyrzecze­

niu monarchy, a ja apeluję prrytem do tych wszy­
stkich, którzy pragną utrrymać monarchirzną ideę.

Przytacza mówca zdania ś. p. Malinkrodta za 
uznaniem przez państwo praw narodowości pol­
skiej, oraz dawniejsze rozporządzenia rządu na 
rzecz języka polskiego.

Wracająo raz jeszcze do owyeh przyrzeczeń i 
rozporządzeń, tak dalej teraz rzecz prowadzę: Nie 
iyło też można inaczej o tern myśleć, ponieważ 
niezbędnym warunkiem wykonywania sprawiedli­
wości w sądownictwie jest to, ażeby strona b i u - 
kająca praws, mogła się porozumieć z tym, który 
irawo to wykonuje. Stanowiło to przynajmniej 
(łówną oeenę narodowości, że broniono języka i 
to w czasach absolutnej monarchii, podczas gdy 
późniejszy parlamentaryzm ukrócił nam dopiero 
w ten sposób nasze prawo. Stało się to najprzód 
w imię wszechwładzy państwa i przy tworzeniu 
wielkieh ustaw sądowniczych, uchwalonych w i- 
mię jedności państwa i w celu osiągnięcia upó- 
rządkowania stanu prawnego. Ale czyż może być 
w ogóle mowa o prawnych stosunkach tam, gdzie

firoklamowanem bywa bezprawie, gdzie wzdryra- 
ą się przed najprostszem ucŁueiem sprawiedli­
wości, która przecież tego przedewszystkiem wy­

maga, ażeby każdemu oddano to, co mu się na­
leży? Podobne środki muszą koniecznie obudzić 
w masach ludu uczucia i pociąg do bezprawia. 
Wpr&dzie niezogo się nie zaniedbuje, aby uspra­
wiedliwić to pominięcie przyjętych zobowiązań, a 
ludowi tłómsesy się sofistyezuie, że ową utratę 
praw sprowadziły wypadki polityczne. Tak jesi 
rzeczywiście 1 Odpowiedzialność sa wyrządzoną Po 
lakom krzywdę na Polaków samych zwalają, na 
ich zachowanie się i ich nadzieje.

I w tym kierunku poszło się tak daleko, że u 
legły nawet interpretacji przyrzeczenia królewskie, 
które były jedynie wynikiem postsnowienia trak­
tatu berlińskiego; interpretacja ta niszczy właśnie 
pówagę zasady monarehiesnej; i tak dopatrzo­
no się w tym wyrazie „wcieleni" sensu, którego 
en nigdy nie miał i który sprzeciwia się wręcz 
wyrokowi pruskiego syndykatu koronnego w kwe 
styi księstw szlezwiakiego i lawenburskiego. Na­
stępnie wymieniano liczby lat, zarzucano przekro 
ozenie przeciw zobowiązaniom i zaniedbaniom po 
winności, a nie pomyślano wcale o tern, że to 
wszystko jest niesprawiedliwością i zarzuty robio 
ne nie są wcale uzasadnione. Nie pytano o to. 
czy wedle tej samej teoryi nie jest usprawiedli 
wioną logika taka: z powodu roku 1848 nie po 
"inum ani jeden kamień pozostać na kamieniu 
w Berlinie, i niemiecki język powinien brć wy 
K r ' 8 Pai 8̂tw*i ponieważ H oiel i Nobiling 

y 1 Niemcami. W jakimże kraju istnieje taka 
za,ada generalizowania domniemywanych 

 ̂ których winni podlegają sądowo-
m î K ° W *’ i7 ł akJm to kraju dzieje się coś 
podobnego, ażeby ogół miał odpowiadać za Czy 
ny, o których me miał nawet przeczucia

Rząd występuje tu sam jakó świadek dowodo-

crotn. Rozumie się, iż to zdanie wypowiadają we 
własnym interesie, aby germanizacji Polaków, 
ak to w końru artykułu tego czytamy, nie po­

wstrzymywać, bo tak daleko jeszcze nie postąpio 
no, iżby można twierdzić, że czynią to z miłości 
cu prawdzie i że nie należy występować w obro­

nie wolności innych.
Jeżeli sobie jeszrze, Panowie, uprzytomnieie, że 

w Prusieeh według rządowego zestawienia po­
trzeba 660 tłómaczT. poszukiwanych zapewne nie 
dla Brandeburgii, Hanoweru, W eslfilii i t. d., lecz 
irzeznaezonyeh dla kraju, w którym od wieków 

mieszka ludność bardzo liczna, mówiąca innym 
ęzykiem, i jeżeli dalej wiecie, jak trudno znać 

dokładnie dwa języki, ratenczas przedstawić so­
bie będziecie mogli pod pewnym względem obraz, 
jakiśeie stworzyli przez ustanowienie § 186 wa­
szej ordynacji sądowej.

Gzyśsie pomyśleli, mości Panowie, w jakiem

nużeniu znajduje się sędzia, mający wyrok wy- 
według ustaw państwa, i przeświadczony, że 

często równocześnie z wydaniem wyroku popełnił 
nsjwięksrą niesprawiedliwość? Lub czy też, gdy 
jego poczucie sprawiedliwości jest w rozterce, ma 
ręce w niewinności umywać, jakPiłatP Dawniej- 
szemi czasy, zanim parlament zaprowadził język 
niemiecki jako jedyny język sądowy, starał się 
sumienny sędzia o to, aby nauczyć się języka 
polskiego, gdyż wiedział, że bez znajomości tego 
języka nie będzie mógł urzędu swego wykony­
wać, przynajmniej na korzyść żądającego wymiaru 
prawa. Nadto pobudzał niejednego do nauczenia 
się języka polskiego tak zwany „Dodatek pols , 
wydawany w etacie pruskim w sumie 9000 ma- 
rek rocznie dla urzędników sądowych, rodem Niem­
ców, zdolnych dobrze pisać 1 rozmawiać po poi; 
sku na czas ich urzędowania w W. Księstwie 
Poznańskiem. Ale i ta „podnieta" została znie­
siona (odzywa się głos), gdyż żaden sędzia nie 
jest zniewolonym do nauczenia się i rozumienia 
języka polskiego. Sędzia, który powinien być 
przeświadczony, że wobee publiczności polskie, 
bez znajomości języka polskiego sumiennie urzę 
swego wykonywać nie m oże, uspokaja obecnie 
swe sumienie kategorycznym § 186.

Czy przy tem może się czuć szczęśliwym i «*y 
nie widzi, że przy takich okolicznościach wznio­
słe posłannictwo stanu jego poniżane bywa?— to 
kwestya inna. Mnie się zdaje, że musi to być coś 
nieznośnego, gdy ktoś sobie sam pówiedsieó mus 
że z winy jego i z powodu^ niedostatecznego aro 
zumienia niewinni cierpieli. A iluż jest takich, 
mości Panowie, dzięki tyrańskiemu § 186!

(Przytacza przykłady wyroków, opartych na fał- 
szywem tłómaczeniu).

A pomimo wszystkich takich wypadków nie po­
zostawia się, mości Panowie, nawet sędziów pol­
skich w ich ojczyźnie. W  ogóle jest ich bardzo 
mało z poweda trudności, jakie im wszędzie sta- 
wiają.

Pomiędzy radzeami sądu ̂ nadziemskiego niemasz 
ani jednego P o la k a , chociaż kilku z nich nos 
nazwiska p o lsk ie , a jak dalej czytamy, wynoi i 
liczba sędziów Polaków ogółem 59, wobec ogó 
nej liczby sędziów 3385. W obwodzie sadu nat 
ziem skiego w Poznaniu przypada na 242 sędziów 
3(J Polaków , w obwodzie sądu wrocławskiego na 
509 tylko 14, w obwodzie sądu królewieckiego  
tylko 6. Ponieważ tamtejsze stosunki bliżej m: 
są znane, winienem więc dodać, że z tych sześciu

wy przeciw własnemu systemowi i przeciw za-‘ ustanowionych jest trzech w obwodzie kwidzyń

Krsnika m iejssewa i zagraniczna.
K w e ż z ó w  1 maja.

M arszałek Z y b ltk ie w ic z  wracając z swej po­
dróży do Włoch, przybył wczoraj do naszego miasta.

—  Prezes Koła polskiego p. Kazimierz G r o ­
c h o l s k i ,  przejechał dziś rano pośpiesznym pooią 
giem przez Kraków do Wiednia.

— Pierw szy M aja sprowadził po całym, od trzech 
prawie tygodni nieprzerwanym szeregu dni chmur­
nych i słotnych, pierwszy dzień pogodniejszy, z uka- 
zującem się chwilami słońcem. Mazyka wojikowa 
odegrała dziś według zwyczaju pobudkę, obcho- 
drąc zrana ulice miasta.

— JnŻ od  d o ść  dawna W całym cywilizowa­
nym i eleganckim świecie -nra wiosenna jest naj­
bardziej p)d względem towarzyskim ożywkną; roz­
poczyna slg siady dengi i prawda i "i;

raków saesyna przy&wajać sobie ten dobry zwy­
czaj Już w tych dniach było parę wiacno/ó w tań­
cujących, a wczoraj prawdziwy bal u hr. H. Zału­
skiej, jak zawsze vżywiony i uprzyjemniony gościn­
nością gospodyni. Był na nim obecnym marszałek 
Z y b l i k i e w i c z .

—■ Prezydent miasta Dr W e i g e l  przesnacz:' 
procentów od fandaeyi galicyjskiego Banku hi/o- \ 

tecznego dla rękodzielników krakowskich, zapomogę 
kwocie 60 złr., Karolowi Chradeckiemu, maj 

strowi tapicershiemu.
—  Nabożeństwa majowe, które gromadzą tak 

liczne zastępy czcicieli Maryi w kościołach krakow­
skich, rozpoczęły się wczoraj. Nabożeństwa te od 
prawiają się w kościołach: Najśw. Panny Maryi, 
0 0 .  Karmelitów na Piasku w kaplicy o godzinie 
9 rano, wieczorem zaś we święta i w niedziele o 
godzinie 6, w inne dnie o godzinie 7 wieczór; w ko­
ściele św. Tomasza w każdą niedzielę i święto o go­
dzinie 7 rano Msza św. z wystawieniem N. Sakra­
mentu; u św. Marka, św. Piotra, 0 0 .  Kapuoynów, 
0 0 .  Franciszkanów, u XX. Misyonarzy na Strado- 
miu o godzinie 6 po południu; u 0 0 .  Augustyanów 
o godzinie 7 rano wotywa solenna przed obrazem 
STajśw. Maryi Panny, w końcu litania; w kościele 

św. Barbary o godzinie 6 rano, u Bożego Ciała na 
Kazimierzu o godzinie 7 wieczór z wystawieniem 
N. Sakramentu w puszee; w kościele 0 0 .  Jezuitów

godzinie 6 rano, w kościele św. Józef* o godzi­
nie 8 wieczór.

D r  Józefat Z ie lo n a c k t , członek czynny 
Akademii Umiejętności, wysłużmy profesor prawa 
rzymskiego, b. dziekan i b. R ;ktor U ni wersy tetu 
wowskiego, zmarł w dniu 28 kwietnia r. b. w ma- 
ątku swym Goniczkach w W. Ks. Pozcaiiikiom. 

Eksportacya zwłok do kościoła parafialnego w Sta­
wie odbyła się wczoraj popołudniu, a dzisiaj zrana 
pogrzeb.

Zmarły habilitował się w r. 1849 w Uniwersyte­
cie wrocławskim, jako docent prawa rzymskiego i 
wkrótce potem objął katedrę tego przedmiota w U- 
niwersyteoie Jagiellońskim. Przy końcu r. 1852 u- 
aunięty m jednak został wraz z Zygm. Ant. Helolem, 
Ant. Małeckim i Winę. Polem z katedry z przyczyn 
politycznych. Mianowany następnie profesorem pra 
wa rzymskiego w Iusbruku, przeniesionym został 
pćźaiej do Pragi i wkrótce potem na własne żąda 
nie do Lwowa. Kiedy Uniwersytetowi Jagiellońskie­
mu przywrócono język wykładowy polski, Zielona- 
cki pragnął przybyć do Krakowa, gdyż we Lwowie 
musiał zawsze jeszcze wykładać po niemiecku. Mi 
mo usilnych starań śp. Dietla, ówczesnego rektora 
szkoły Jagiellońskiej, rząd sprzeciwił się przeniesie­
niu Zielonackiego do Krakowa, wskutek czego ten 
że napisał i wydał pandekta w języku polskim i po 
święcił je  młodzieży, aby zaraz miała podręcznik 
dla tak ważnego przedmiotu w języku polskim. —  
Uoieszył się jeszcze niezmiernie, gdy we Lwowie 
w r. 1867 pozwolono mu wykładać w języku ojczy­
stym, ale po kilku latach z powodu n a d w ą t l o n e g o  
zdrowia sam usunął się z katedry.  ___   j.

Imię Zielonackiego zaszczytnie jest znan?m 
raturze prawniczej polskiej i niemieck.ej słyną 

on nadto z swej prawości, z a c n o ś c i  ch.rakteru i 
głębokiego p a t r y o t y z m u .  To też żal po n.m będz.e
iowszechny. Cześć jego pamięci

—  Od k o m itetu  T o w a rzy stw a  op iek i W e  
te ra n ó w  z  1831 r. otrzymujemy następujące spra-

w°*danie.^o gQ k„;etnia b. r. nadesłali składki. 
Bada miasta Krakowa 200 złr., Mecenas Feliks 
S z lach tow sk i rocznie 10 złr., Stowanyssenie fryzye 
rów krak. 7 złr. 56 ct., przez p. Michała Krzyża­
n o w sk ie g o : Ferdynand S. 2 złr., Antoni W. 5 złr. 
Tomasz Gostkowski 5 słr., Płotyeza 5 złr., Leon Ma 
deyski 5 złr., Mecenas Władysław Markiewicz ro 
czme 5 złr., Mikołaj Jawornicki rocznie 5 złr. 
przez Dra A. Baranieckiego: P. J. K. 1 złr., Or 
dynat Antoni Broniewski za dzieło kap. L. Szum 
skiego 10 złr.

Najuprzejmiej prosimy Czcigodnych Członków 
którzy raczyli wpisać się łaskawie, jako roczni Ofla 
rodawcy, o  u i s z c z e n i e  o f i a r  z a  r o k  u«  
b i e g ł y  i b i e i ą c y .

Sprawozdanie z miesiąca kwietnia: Ogółem było 
dochodu 418 złr. 6 et. Rozchodu 810 złr. a mia­
nowicie: Między 77 Weteranów rozdano 763 złr, 
pisarz za ten miesiąe 20 złr., opał, obsługa, marki 
pocztowe 12 złr., na pogrzeb jednego Weterana 
15 złr.

Ksaw. Konopka. M. Jawornicki.
— W  Towarzystwie Strzeleckiem odbędą 

>ię w d. 4 maja r. b. na walnem żebranin wybory 
zarządu na r. 1884/., po południu zaś rozpocznie 
się doroasne strzelanie do kurka, a zakończy wspólną 
składkową wieczerzą.

— Obchód roczn icy  3go m aja. Stowarzyszę 
nie rzemieślników pod opieką św. Józefa urządza 
w sobotę d. 3 b. m. wieczorek w lokalu własnym 
celem uczczenia pamiętnej rocznicy. Wieczorek po 
łączony będsie z przemówieniem o znaczeniu kon- 
stytueyi 3 maja, oraz daklamacyą i śpiewem człon­
ków. Także stowarzyszenie rękodzielników „Zgoda“ 
obchodzić będzie w sobotę d. 3 b. m. w własnym 
lokłlu rocznicę konstytucyi uroczystym wieczorkiem, 
który się zakończy tańcującą zabawą.

— T egoroczn y obchód 3go m aja we Lwo­
wie odbędzie się według następującego^ programu. 
I. Dnia 2 m aja  o godzinie wpół do 8ej w ieczorem  
w sali ratuszowej odbędzie się zebran ie , na którem  
będzie miało m iejsce: 1) Przem ów ienie prezydenta 
miasta. 2) Przemówienie przewodniczącego kom i­
tetu obywatelskiego, urządzającego obohod. 3) Kan­

tata Beethovana „Jubilata,* odśpiewa Towarzystwo 
Lutnia. 4) Odczyt X. W. Kalinki: O historycznem 
tn icieniu 3go maja. 5) Przemówienie prif. Dra E. 
Czerkawskirgo. 6} Kantata Strlego „Pieśń nadziei *
II. Dnia 3 maja cdbędde s ię : 1) Nabożeństwo w ka­
tedrze o godzinie lOej zrana, w czasie którego wy­
konaną zostanie msza Kurpińskiego. 2) o godzinie 
Bej po południu sypanie ziemi na kopcu. 3) W ie­
czorem w teatrze hr, Skarbka odegrany zostanie 
„Trzeci maja* B Bolesławity. Na zakończenie obraz 
z żywych osób,

— L w ó w  30 kwietm'8. Pośpieszam wam donitść 
o drugiem przedstawieniu amatorskiem, które się 
wczoraj odbyło w sali kasyna miejskiego na cele 
dobroczynne pod protektoratem p. Namiestnikowej 
Zaleskiej, a na które publiczność tłumniej jeszcze 
napłynęła niż w sobotę. Jeżeli pisząc o poprzedniem 
przedstawieniu, wyraziłem pochwały dla gry i śpie­
wu amatorów, to tym razem pochwały do wyższej 
jeszcze podnieść należy potęgi. Nie mówiąc już o 
powtórzonem przedstawieniu komedyjki francuskiej 
L a  lettre chargee, w której te same występowały 
siły prócz p. Jaworskiej, która z powodu słabość! 
ustąpić musiała rolę swą suberotki, z takim wdzię­
kiem przez nią oddaną, a zamienioną tym razem 
na rolę służącego, p. Jaworskiemu, podnieść winie­
nem nslety gry amatorów w komedyjce Gawalewi- 
cza Bibiński, w której palmę pierwszeństwa w roli 
młodej mężatki otrzymała p. Mioewska grą swoją 
pełną wdaięku, swobody i prawdy. Znakomicie, 0 - 
degrali także role pp. S. Skrzyński, Dobrzański, hr. 
Leon Piniński, St. Niezabitowski oraz p. Micewskj 
w roli służącego. Zakończyła operetka Papiloty p. 
Benoit, w której czarowała swym głosem p. Listów- 
ska, a dopomagali jej dzielnie pp. Telichowski i

erny. Pabliczność była rozentuzyazmowaną i sala 
grzmiała od oklasków.

—  DaP. Cesarz udzielił z prywatnej swej szka­
tuły gminom Bartkcwa z Posadową i Podolem z Gu- 
rową w powiecie nowosądeckim na budowę szkoły 
w Podolu zapomogi w kwocio IOO złr.

—  K u r y e r  Poznański, który swym szowini­
zmem, nieoględnośeią i ciągłemi przechwałkami przy­
czynił się tak dzielnie do uniemożebnienia powrotu 
kardynała Ledóchowskiego na swą siedzibę —  a dziś 
praouje usilnie, lubo jak zwykle bezwiednie, nad od­
stręczaniem centrum katolickiego od obrony Pola­
rów—  nie może przebaozyć Czasowi, iż mu wy­
tknął błędne tłomaczenie częściowej amnestyi dla 
duchownych, którą K uryer  rozoiągnął do księży 
majowych. —  Daje też ciągle lekcye Czasowi 
taktu, miary i konsekwencji. Domyślność swoją po­
suwał tak daleko, że z powodu artykułu polecone­
go przez jednego z redaktorów Czasu, wywoływał 
jego nazwisko z zapytaniem, czy go niema w re- 
dakcyi? "Wreszcie Kuryer doczekał się , że go cy­
tuje Nowa Reforma  w zaczepce przeciw Czasowi. 
Winszujemy dobrego towarzystwa.

- J e d n a  z n s jz n a k o m  tszy o h  tancerek XIX  
wieku, Marya Taglioni, córka znanego również swe­
go czasu baletmistrza, Paw’a Taglioni, późniejsza 
irabina Yoisins, umarła w Marsylii, dożywsty bar-

( zo sędziwego wieku, gdyż 80 lat. Urodzona w r. I 
1804 w Sztokholmie, zaczęła swoją ka»jerę bale- 
tniczą w Wiedniu i zdobyła sobie rychło szeroki 
rozgłos. Najznakomitsi krytycy owego czasu, jak 
Ludwik Biime w Niemczesh i Jule* Janin we Fran­
cy!, pisali »a jej cześć istne hymny pochwalne.. . .  1 
Zaślubiona w r. 1835 hrabiemu de Yoisins. roz­
wiodła się z nim w r. 1863. Córkę swą wydsła za 

Trobeekoj, a s:ostrzen:cę za ks. Windisi-bguitz.
-  W ielki pożar w  Londynie. Jeden z naj­

większych, jeżeli nie największy magazyn towarów 
w Londynie, należący do p.W hiteby naWestbourae- 
Grovo, w którym znajdowały się wielkie składy me­
bli, dywanów, konfekcyj itd., stał się w sobotę erę- 
ściowo zdobyczą płomieni. Około godziny 3ej zrana 
nastąpiła eksplozya w booznym skrzydle domu i na­
tychmiast buchnęły płomienie z okien, które wkrótce 
zatamowane zostały, tak, #e pomyśleć było można 
o skoncentrowaniu ognia. Spalona ozęść wspania­
łego przed dwoma laty nowo wybudowanego 4 pię­
trowego gmachu, ma 300 stóp dłagości a 500 stóp 
głębokości. Prócz tego spalił się przyległy Poli- 
teebnikon, gdzie złożone były meble osób prywa­
tnych. Szkoda, jaką poniósł p. Wbiteby, wynosi 
250 000 fs., podczas gdy wartość spalonych w Poli- 
toehnikon rzeczy, szacowaną jest na 150,000 fs. Pi>- 
neważ w ciągu lat trzech, trzeci już pożar niszczy 
edyny w swoim rodzaju zakład, jest mniemanie* 

to chodzi fu o podpalenie, do którego dynamit 
był użytym. Inni mówią, że potar był skutkiem 
eksplozyi gazu.

-  Czama banda. Proces „Czarnej bandy" 
w Petersburgu zwraca na siebie powszechną uwa' 
gę. „Czarna banda* nie była to zwykła zgraja ło­
trów, operujących gdzieś w ciemnych zaułkach mia' 
sta. Przeciwnie, lubiła ona światło dzienne i blask 
kinkietów, wśród których dopełniać mogła swyob 
operaoyj w białych rękawiczkach... Bohaterowie j*i 
wciskali się wszędzie, działali pod przybranemi na­
zwiskami, reprezentowali wytworne towarzystwo* 
Liozyly się do działaczy bandy i bohaterki zaso­
bne we wdzięki, szyk, wykształcenie. Co ich na W 
drogę wiodło P. . .  Naprzód nieświadomość, nastę- 
pnie wplątanie się w sieoi intrygi, której stawaU 
się pastwą. Wybitną cechą działalności bandy byW 
wyborna organizacya. Wszystko się tam działo w®" 
dług z góry i ściśle obmyślanego programu, z z*' 
ohowaniem wszelkiej ostrożności. Całe miasto p®' 
dzielonem było w jej organizaoyi na dzielnice, kat' 
dy z członków miał wyznaczoną właściwą osynnoś^1 
i wszyscy razem czuwali nad wyznaczanemi z górf 
ofiarami. Ciekawą jest historya żony kupca K., wei*' 
gniętej do bandy przy pomocy miłosnej intrygi, f-  - . . . - j & * i
która w koń u zdołała się z niej wyplątać, wyzti®
wszy całą prawdę mężowi. Inna młoda kobieta, i*
na finansisty, zakochawszy gię w jednym z pr*f
wódeów bandy, stała się najstraszniejszą jego ofi*
rą, nie podejrzywająo do końca, jaką odgrywa
lę. Postępując krok za krokiem po pochyłości, k®!
bieta ta dopomagała swemu kochankowi napr*^
do wyzyskiwania, oszustw, a następnie niemal K
prostej kradzieży. Przyw ódby bandy i główni jj
działacze, a których wielu do dziś dnia jest *!
wykrytych, lub którym przestępna ich czynność ®’,
została dowiedzioną, utrzymywali na głównych t
licach stolicy wspaniałe salony i prowadzili ŻJ®,,
na szeroką skalę. Tu też zwykle rozpoczynał
pierwszy akt zaciągnięcia się ludzi lekkom yślny
lub zaślepionych w szeregi przestępców. Bezwied*1̂
stawali się oni od pierwszej chwili narzędziem
cudzych -— przyparci do muru brnęli i brnęli d*^
aż się oparli na ławie podsądnych. a
f Maski chroniące od wyziewów. Doo«®,
nam z Nowego Jorku, że rodak nasz, kapitan
toni Wiśniowski, wpadł na ssezęśliwą myśl wj’1̂
lazku masek chroniących od wyziewu kwasów i ^
łów, trujących organizm robotników pracują®^,

J w laboratorvao.il chemicznych, w kopalniach w?f j-
a zarazem strażaków ogniowych od poparzenia P°
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czas pożarów. P. Wiśniewski uzyskał na swój wy­
nalazek od rządu Sianów Zjednoczonych przywilej 
s prawem wyrabiania masek chroniących, w calem 
przestworze państwa. Wielu przedsiębiorców stara 
się o nabycie tego wynalazku od p. Wiśniewskiego.

— H um bug am e ry k ań sk i dosięga już do ludu 
naszego, zachęcając go do emigracyi zaatlantyckiej. 
Jakiś p.Hof, chcący się pozbyć swych gruntów w sta­
nie Milwaukee, rozsyła po wsiach naszych listy lito­
graf owane oraz drukowane anonse z mapą owego 
eldorado i poitretem właściciela. Wszystko to z obie 
tnieami rajskich rozkoszy — z tym atoli dodatkiem, 
że chcąc posiąść własność w tej kolonii, potrzeba 
z sobą prrywieźć 1000 zlr., również jednak i z tem 
zastrzeżeniem, że taki kapitał na  r a z i e  nie jest 
koniecznie potrzebny. Widoczme jest to łapka ns 
łatwowierność włościan, przed którą należy ostrze­
gać zbyt chętnych do emigracji gospodarzy wiej­
skich.

Repertoar teatralny.
W  s o b o t ę  3 g o : 'Odsiecz W iednia , obraz histo­

ryczny w 5 c dsłonach, W. Rapackiego, nagrodzony 
pierwszą nagrodą na konkursie ogłoszonym przez 
Ks, Zuzannę Czartoryską i p. St. Koźmiana. Po raz 
pierwszy.

W  n i e d z i e l ę  4 g o ■ Odsiecz W iednia , obraz hi­
storyczny w 5 odsłonach W . R apackiego, nagro­
dzony pierwszą nagrodą na konkursie ogłoszonym 
przez Ks. Zuzannę Czartoryską i p. St. Kcżmiana. 
Po raz drugi.

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknych w S u k i e n ń i e a c h  otwarta codziennie od god7 
lle i do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielę 15 
w dnie powszednie 30 oentów.

— Groby królewskie. Grób zasłnionych (w krypcie u. 
Skałce), Grób Skargi (u św. Piotra), oraz Skarbce kate­
dralny i kościoła N. P. Maryi, oglądać tuożna w chwilach 
Wolnych od nabożeństw za zgłoszeniem się do zakrystyi.

— G a b i n e t  a r c h e o l o g i o z n y  Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego (Collegium majta) zwidzać można codziennie 
1 godz. I2ej do lej prócz niedziel, świąt i tery] uniwer­
syteckich bezpłatnie.
— Mnzenm Techniczno - przemysłowe w gmachu Franci­

szkańskim otwarte oodziennie od g. lOej do Sej. — Wstęp 
20 cent od osoby. W niedziele od lOej do 2ej bezpłatnie.

-— D. SOgo kwietnia pochmurno, chwilami jeszcze 
deszcz; term. od 7*7 doszedł do 17*8 Cv Barometr 
zwolna idzie w górę ; o r .  ta j  raso  d. Igo  maja 
złaa Jego byt 737*3 millira., ta m . 9 8 0 . —  l i i f c  
połudn.-wsehodni.

— W piątek d. 2go m aja: ŚŚ. Zygmunta i Ata­
nazego.

W isdoszm dei * % « « # ,  N śereeM e,
i  em&sk®mt.

O d s i e c z  W i e d n i a  Rapackiego odegraną 
koatanie po raz pierwszy na tutejszej scenie w so- 
Kotę. .Tak wiadomo, kom isja konkursowa przyzna- 
jąo pierwszą nagrodę temu utworowi, uznała go 
wyższym pod względem dramatycznym i litera­
ckim od Jana I I I  pod Wiedniem  Anezyea, Od­
siecz W iednia  przedstawioną zostanie, jak  to po- 
etanowiła Komisya, w pjęeiu odsłonach, z pomi­
nięciem szóstej i siódmej, oraz ze skróceniami, 
które z upoważnienia komisyi poczyniła Dyrekeya 
Teatru,

Przegląd powszechny zawiera w zeszycie 5 
na Maj następujące artykuły : Św. Tomasz z Akwi­
nu i dzisiejsza filozofia, przez X. A. L a n g e r a ;  
Horwaci w Dalmaeyi, przez X. M. Z a b o r o w ­
s k i e g o ;  O miękkich zgłoskach w języku staropol­
skim przez D ra K alinę; Z wypraw podbiegunowych, 
przez M .; D okum ent*: Listy kardynała de Come do O. 
A .Possew ina; przegląd piśmiennictwa; Historya refor- 
macyi w Polsce. N. Lnbowicz. —  Pesch. S. J . Die 
grossen W eltrathsel. Philosophic der Natur. —  Za­
piski bibliograf! szne. Sprawozdanie z ruchu religij­
nego, społecznego i naukow ego; Korespondencya 
* P e te rsb u rg a ; z Berlina; położenie Ojca św. w Rzy- 
mie, z Warszawy, z Krakowa.

skich 28. Ze wstępujących w związki małżeńskie
obie strony były wolne w 159 razach, obie stro­
ny owdowiałe w 1 wypadku, wdowcy z wolnemi 
14 wypadków, wolni z wdówami 3 wypadki. Na 
1000 mieizkańeów w stosunku rocznym wypada 
10*1 małżeństw.

U r o d z e n i a .  W ubiegłym 1 kwartale żywo 
urodzonych było w styczniu chłopców 112, dziew­
cząt 109; w lutym ehł. 91, dziew. 77; w marcu 
chł. 73, dz. 73, razem chłopców 276, dziew. 259, 
ogółem 535. Z pomiędzy nich było 12 par bli­
źniąt, czyli 14 ehł. i 10 dz. Nieżywo-urodzonyeh 
ehł. 17, dz. 6. jazem 23, a wszystkich urodzeń 
w styczniu 23i, w lutym 177, w marcu 151 — 
czyli ogółem 558. Na 1000 mieszkańców przypa­
da iywourodzonj eh 30 6 w stosunku rocznym. 
Z pomiędzy urodzonych było ehrześeian 332, ży­
dów 221, wyznanie rodziców u 5 nieżywo uro­
dzonych nieoznaczone.

S k o n y .  W  Krakowie zmarło w styczniu męż- 
rzyzn 106, kobiet 97, razem 213; w lutym m. 
140, k. 110, razem 250; w marcu męś. 151, k. 
128, razem 279 czyli w pierwszym kwartale m. 
407, k. 335, ogółem 742. Co do wieku: dzieci 
od urodzenia do 1 roku 152, od 1—5 lat 173 
od 5—10 lat 29, od 1 0 -1 5  lat 12. od 1 5 -2 0  
lat 2 ',  od 20—30 lat 91. od 3 0 -4 0  lat 56, od 
40 -  50 lat 53, od 5 0 -  60 lat 47 ponad 60 lat 
115 i 2 nieznanego wieku. Pomiędzy zmarłymi 
do lat 50, było więcej mężczyzn, powyżej tego 
wieku przewaga była po stronie kobiet, miano­
wicie bardzo wiekowych. Najdłuższego wieku lat 
92 i 1C3 dożyły kobiety, obie wdowy po oficja­
listach prywatnych.

!o do chorób panowała w mieście naszem 
ospa, na którą zmarło mężczyzn 59, kobiet 62,

zem 121 osób, z pomiędzy tych szczepionych 
3 nieszczepionych 82, o reszcie brak pewnych 
doniesień. Na szkarlatynę umarło 16, na dyfteryę 
20 osób. Na te choroby zmierały prawie bez 
wyjątku tylko dzieci niżej lat 10. Z tyfusu u- 
marło osób 15, z suchot 54, z chorób innych 
przewodu oddechowego 212, z chorób przewodu 
pokarmowego 42, z chorób mózgu 14, z choro­
by nerek 11, śmierć nagła zaszła w 11 wypa­
dkach, a z tych 9 przypada na samobójstwa. 
Brak żywotności u dzieci 26, a u starców 30 
wypadków śmierci. Wreszcie inne przyczyny 
sprowadziły śmierć w 170 wypadkach.

Oipa, która panowała i jeszcze nie zupełnie 
wygasła u nas, współcześnie i z jeszcze większą 
siłą występowała w Pradze; natomiast dyfterya, 
u nas bardzo słaba, w tym czasie silnie panowała 
w Berlinie i w Dreźnie.

Pomiędzy zmarłymi znajdowało się po wyłą­
czeniu dzieci do lat 15, wolnych m. 82., k. 52, 
żyjących w małżeńskim stanie m. 92, k. 57, w sta­
nie wdowim m. 19, k. 61. Stanu nie oznaczono u 
23 zmarłych.

Ze zmarłych było ehrześeian m. 335, k. 284 
razem 619; żydów m. 70, k. 51 razem 121. Na 1000 
mieszkańców w ogóle przypadło w stosunku ro­
cznym 42 4 skonów, u ehrześeian 50.9], u żydów 
22.5 skonów.

Według obwodów zmarło w 1 obwodzie 97, 
w 2 148, w 3 128, w szpitalach 313, a o 56 brak 
bliższego oznaczenia.

ciężką węgierską 42 do 48 złr.; ciężkie bsgony 48 
46 złr. za 100 kilo żywej wagi.

Wilhelm Amirowicz dk Carl Schelt.

Ruch ludności w Krakowie.
M a ł ż e ń s t w a .  W  ubiegłym 1-szym kwartale 

b, r. liczba małżeństw w mieście Krakowie wy­
niosła 177, z czego przypada na styczeń 62, na 
luty 99, na marzec 16. Najwięcej małżeństw z po­
między mężczyzn zawarli mający lat 24—30, 
gdyż takich było 97, od 3 0 -4 0  było 36, poni­
żej lat 24 weszło w związki małżeńskie męż­
czyzn 22, pomiędzy 4 0 -5 0  r. ż. 12, pomiędzy 
50 a 60 r z. 7, w późniejszym wieku 3. Z ko­
biet poniżej ia t’20 weszło w związki małżeńskie 
13, od 20 do 24 lat 51. od 24 do 30 at 66, od 
30 do 40 lat 33, od 40 do 50 lat 11, nad 50

‘̂ p o m ię d z y  zawartych małżeństw było rzym- 
sko-katolickieh 148, greeko-katolickioh 1, żydow-

O d A d m in is tra cy i „ C za m .u 
Dla biednej rodziny z Królestwa na Kazimie­

rzu złożono pod lit. N. N. 4 złr.

G ssp id a rs tw s  f c u M  i p rzem y sł.

Koszta transportu od zboża i wyrobów mącz- 
nych za 100 kilo do miast główniejszych, a ma­
jących dla handlu zbożowego lub mącznego pewne 
znaczenie, wynosi:

Ze Lwowa do Krakowa 90 cent., z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 40 fen., z Koszyc do Kra­
kowa 1 złr. 37 cent., z Podwołoczysk do Krako­
wa 1 złr. 30 cent., z Brodów do Krakowa 1 złr. 
7 cent., z Tarnopola do Krakowa 1 złr. 27 cent., 
z Tarnowa do Krakowa 31 centów.

Z Krakowa do Bielska 38 cent., z Krakowa do 
Berlina 2 marki 80 fen., z Krakowa do Ham­
burga 4 marki 10 fen., z Krakowa do Warszawy 
1 rub 80 kop. z cłem i ekspedyc., z Krakowa 
do Łodzi 1 rubl. 65 kop. z cłem i ekspedyc.

Fracht jest obliczony na całe wagony. — Od 
frachtu z niektórych miast kolej przyznaje re- 
fakcyą po poprzedniem porozumieniu się.

W i e d e ń  29 kwietnia.
Na dzisiejszy targ dowieziono żywej nierogacizny 

galicyjskiej 2724, średnio-ciężkiej węgierskiej 1875, 
ciężkich bagonów 1521; razem 6120.

Galicyjską płacono 34 do 40, 42 tir.; średnio-

Kraków dnia 1 maja. — Przyjechali.
HOTEL SASKI. Dc. M. Zyblikiewics ze Lwo­

wa, hr. M. Grabowska t  Warszawy, L. Skibnie- 
wski z Podola, J. Schaehner z Wiednin, K. Tru­
szkowski z Rozborza, I. Białeeki z Skrzynnej, K. 
Zeliński z Cie»hawy, W. Lisowski z Jórkowa, W. 
Kleppieh z Wagstadt, M. Kubeeki, R. Rożyeki 
z Kongresówki, B. A. Yeesey z Koszye.

A fty k a ly  w ń s ta ls  .■ • ż a s f a z a ' z ł s  » • • * • -  
Amą m* B M lakn* .

NADESŁANE.

Ponieważ uwolniłem księgarnię H. Altenberga 
we Lwowie od obowiązków głównego składu i 
ekspedycji mego dzieła Zbiór ustaw administra­
cyjnych i mogę sprzedawać dzieło po dowolnej 
cenie, przeto odpowiadając na liezne dochodzące 
mię zapytania, eświadczam, iż przedłużam pre­
numeratę do końca grudnia 1884 r. a zatem ce­
na prenumeraeyjna za eałe dzieło nadal 15 złr. 
wynosić będzie, względnie 1 złr. za każdy zeszyt 
(których będzie eo najmniej 15).

Osoby, które dotąd w zbieraniu prenumeraty 
pośrednieiyły, upraszam o dalsze pośrednictwo i 
zwrot arkuszy prenumeracyjnych.

Prenumeratorówie nowo przystępujący otrzy­
mają wyszłe już 4 zeszyty za pobraniem poczto- 
wem kwoty 5 złr. za I, II, III, IY i ostatni ze- 
szyt.

Pp. prenumeratorowie nadsyłający 15 złr. za 
całe dzieło, otrzymają wychodzące zeszyty opła- 
tnie.

Lwów dnia 25 kwietnia 1884.
Jan Rudolf Kasparek 

Wydawca dzieła „Zbiór ustaw admiatr.“

N a d e s ł a n e . (1189 ’-3)

Tattersall Warszawski.
L l e y t a c y a  na konie rozpłodowe, wierzcho­

we i powozowe o d b ę d z i e  a lę  d n l »  1 5 - g o  
m a j a  roku bieżąeego. — Zapisy przyjmują się 
w biurze T a U e r s a l l u  d o  d n i a  IO  m a j a .

Konie oglądać można w przeddzień lieytacyi 
d n i a  14go M a j a  b. r.

Dyrektor
K, Wodziński.

Ostatnie wiadomości.
Piszą nam 1  Wiednia d. 29 kwietnia t 
f  Wczoraj wieezÓr obradowało Koło poselskie 

polskie po raz pierwszy po zebraniu się Izb po 
świętach. Ponieważ prezes Koła p. Grocholski 
bawił jeszcze w Galicji, zatrzymany tam chorobą 
swego bliskiego krewnego, przeto przewodniczył 
na tem posiedzeniu zastępca przewodniczącego 
p. Jaworski. Najprzód obradowano nad postępo­
waniem w Izbie poselskiej w sprawach postawio­
nych na porządku dziennym dzisiejszego jej po­
siedzenia, z których pierwszą były wybory do 
komisyj w miejsce zmarłego posła Towarnickiego 
i w miejsce p. Zacharjewicza, który złożył man­
dat. Uchwalono wybrać do komisyi wojskowej 
(w miejsce Towarnickiego) p. Kluekiego, do ko­
misyi agraryjnej p. Madejskiego, do komisyi o 
regulacji wód górskich (w miejsce Zacharjewicza) 
p. Stadnickiego, a do komisyi legitymacyjnej po­
sła Zapałowieza; wreszcie do komisyi kolejowej 
p. Bilińskiego w miejsce p. Czajkowskiego, który 
usunął się z tej komisyi, będąc w kilku innych.

Następnie obradowano nad sprawozdaniem ko- 
_iisyi izbowej, która przedłożyła urzędowe obja­
śnienie § 28 ustawy prasowej orzekające, iż dzien­
niki mają prawo podawać w całości lub wycią 
gach wszelkie mowy miane w Izbie, ale winny 
je  podawać zgodnie z prawdą, t. j, zgodnie z tre­
ścią mowy, a wówczas nie mogą być pociągane 
do odpowiedzialnośei, chociażby w treści mowy 
prokuratorya dopatrywała przestępstwo lub zbro­
dnię. Niektórzy członkowie komisyi proponowali 
dodatek, iż dzienniki wtenczas są nieodpowie­
dzialne za treść mowy, jeżeli ją  podają w całej 
osnowie a nie w wyciągach; lecz po głosach pp. 
C h r z a n o w s k i e g o ,  M i e r o s z o w s k i e g o ,  Hau-  

i e r a ,  M a d e j s k i e g o  i G n i e w o s z a ,  popie-

zawartej między 8et 
państwa, zakończającej

iia

rających powyższy wykład §, a występujących 
przeciw ścieśniającemu go dodatkowi, Koło u- 
chwaliło głosować za powyższym wykładem pa­
ragrafu bez ścieśniającego go dodatku. Postano­
wiono także głosować za zatwierdzeniem ugody 

ejmem styryjskim a skarbem
r  , _______ jąeej siedmdziesięcioletni spór
o uzasadnione roszczenia Styryi znsglonej do za- 
ciągnienia w 1809 r. pożyczki za upoważnieniem 
rządu, dla utrzymania wojsk franeuskich, którym 
mocą umowy między Austryą a Franeyą, nazna­
czono Styryę na kwatery.

Po powzięcia przez Koło uchwał eo do głoso­
wania w sprawach powyższych, będących n \  po­
rządku dziennym dzisiejszego posiedzenia Izby, 
przedłożył ks. Jerzy Czartoryski sprawozdanie 
komisyi, wybranej przez Koło przed świętami Wiel- 
kanoeaemi dla roztrsąśnienia znanego układu 

rządem a towarzystwem drogi żelaznej 
oenej. Przypominamy, że do komisji tej wy­

brani byli posłowie pozostająoy w Wiedniu przez
święta, mianowicie: ks. Czartoryski, Chamiec, hr 
Krasicki, Kozłowski i Raczyński, i że hr. Krasi­
cki nie przyjął mandatu do tej komisyi z powodu, 
że będąc prezesem Rady nadzorczej drogi żela­
znej czerniowieekiej, mógłby się znaleźć w koli- 
zri obowiązków, KomiBja odpow.ednio n-hwale 
Koła sądziła— mówił ks. Czartoryski — że jej 
zadanie jest tylko przygotowawcze i informacyjne, 
t. j., że ma roztrząsnąć każdy warunek układa i 
wypowiedzieć swoje o nim zdanie, czy jest zły, 
czy dobry, dostateczny lub niedostateczny, bez 
wnoszenia ostatecznej konkluzji eo do zała­
twienia całej sprawy. Komisya czuła się tem 
mniej upoważnioną do wnoszenia ostatecznej kon­
kluzji, a ograniczyła się tylko na prsygetowaw- 
czem rozstrzygnięciu układu, iż rząd nie przedło­
żył jeszcze Izbie tegoż układa i motywów, skła­
niających go do zawarcia takiego układu (nastą­
piło to dopiero na dsisiejszem posiedzeniu Izby); 
jednak ze zdt.ń Komisyi eo do szozegółowyeh 
warunków układu, wypływa, że układa takiego, 
jak jest, przyjąć nie można. Ponieważ pobieżne 
odczytanie obszernego sprawozdania, roztrząsają­
cego szozegółowo każdy warunek układu, nie 
jest dostatecznem, przeto sprawozdawca ks. Czar­
toryski wniósł, aby Koło upoważniło Komisję do 
autogrsfowania sprawozdania i rozdania go człon­
kom Koła.

Zawiązały się krótkie rozprawy, w których 
brali udział pp. Hausner, Chrzanowski, Horody- 
aki i Kluski, poezem Koło uchwaliło wniosek 
Csartoryskiego, oraz wziąć zaraz na najbliższem po­
siedzeniu sprawę tę pod obrady, spodziewając się, 
iż wówczas będzie już przedłożony Izbie wspo- 
mniony układ wraz z motywami, któro spowo­
dowały rząd do jego zawarcia. Na tem zakoń 
ezono posiedzenie.

Telegramy własne „ Czasu.w
W i e d e ń  1 maja. (F ) Dyplomacja rosyjska 

popiera energicznie kandydaturę Krestowieza na 
urząd jeneralnego gubernatora w Filipponolu. 
W rosyjskich sferach dyplomatycznych w Wie­
dnia. panuje, jak się zdaje, przekonanie, żc Au- 
stro Węgry, Niemej i Włochy zgodzą się na kan­
dydaturę Krestowieza. Porta pojednała się także, 
o ile wnosić można, z tą kandydaturą, jakkolwiek 
zapatrywania panujące w pałacu pod tym wzglę­
dem nie są jeszcze jasne. W każdym rasie wi 
doki p. Krestowieza, iż prowizoryczne jego urzę 
dowanic w wschodniej Rumelii zamieni się z cza­
sem na stałe objęcie posady jeneralnego guber­
natora, polepszają się z każdym dniem.

T r y e e t  1 maja. Przytrzymano tu dwa indy­
widua, u których znaleziono petardę.

B e r l i n  1 maja. Provinz. Corr. występuje po­
dobnie, jak Pattkammer w komisyi, przeciw po­
prawkom Windthersta do ustawy o socjalistach.

Podług Volks. Ztg miał ks. Wilhelm przedwczo­
raj po ćwiczeniach przemowę do swego batalionu,

której przytaczając oświadczenie Richtera w ko- 
_iisyi, iż podczas uroczystości w Niederwald przy­
gotowywano zamach, wezwał żołnierzy a zwłaszcza 
rezerwistów, aby występowali energicznie nietylko 
jako żołnierze, ale i później, kiedy przejdą do 
stanu cywilnego, przeciw socjalnym demokratom.

B e r l i n  1 maja. National Ztg utrzymuje, że 
konferencja egipska nie przyjdzie do skutku, po­
nieważ F rancja  zażądała, aby Anglia dostarczyła 
pewnych rękojmi, iż zrzeka się aneksyi Egiptu; 
Gladstone zaś zapewne nie zgodzi się na to.

Co się tyczy konferenoyi Bismarka z Oource- 
lem utrzymują, iż Bismark oświadczył, że Niem 
ey zajmą na konferencji egipskiej stanowisko neu 
tralne, pozostawiając Franeyi zupełną swobodę 
w bronieniu swych interesów.

B elg ra d  Igo maja. Podczas przedstawienia
byłych ministTÓw, zaszczycił Areyks. Rudolf Rt- 
sticza dłuższą rozmową, w której oświadczył, iż 
cieszy się, że poznał tego, który p i« * « 7  P?d 
pisał konwencję między Austryą a Serbią. Ga- 
raasanin, który ministrów priedstadhał, pO SM 
pierwszy zetknął się osobiście z Risticzcm.

Telegramy biura koresp.
W i e d e ń  Igo maja. Wylosowano następujące 

losy z r. 1860: serya 18943 Nr. 8 — główna wy­
grana; ser. 2547 Nr 1 — 50.000 złr.; ser. 5115 
Nr 14 — 25,000 z łr .; ser. 8476 Nr 17 i serya 
14301 Nr 17 po 10,000 złr.; serya 9383 Nr 7, 
ser. 17666 Nr 5. serya 1122 Nr 12. serya 17238 
Nr 15, ser. 9268 Nr 20 i serya 15652 Nr 2 po 
5000 złr.

T r y e s t  Igo maja. Areyksiążę Albrecht wy­
jechał po południu na dwudniowy pobyt do Go- 
ryeyi. j- „

D a r m s t a d t  1 maja. Ślub ks. Wiktoryi Bat- 
tenberskiej odbył się o godzinie 5ej popołudniu 
w obecności r dżiny wielkoksiążęcej i innych ro­
dzin książęcych.

P a r y *  1 maja. Waddington wręczy odpowiedź 
rządu na propozycje Anglii w sprawie konferen­
cji. F rancja  zgadza się w zasadzie na konferen­
c ję , utrzymuje jednak, że konferencja nie po­
winna się ograniczyć tylko nakwestyi finansowej, 
ale że powinna omówić wszystkie sprawy egipskie. 
Ton tej odpowiedzi spowoduje zapewne nowe o- 
świadczenie ze strony Anglii.

P a r y i  1 maja. W Nizzie porozlepiano w u- 
biegłej nocy afisze anarchistyczne. — Publiczność 
zachowywała się wobec tych plakatów zupełnie 
obojętnie.

M a d r y t  1 maja. Urzędownie doniesiono, że 
oficerowie stacyi składu rezerwowego w Santa 
Coloma w Katalonii, którzy chcieli wywołać roz­
ruchy w k ra ju , zostali uwięzieni. Kapitan Man- 
dago został zabity, a banda jego rozproszoną. 
Obecnie niema żadnego powstańca na terytoryum 
hissnańskiem.

Wogóle wybrano 98 opozycyjnych, a 329 mi- 
nisteryalnyeh deputowanych.

L o n d y n  1 maja. Izba niższa odrzuciła 149 
przeciir 79 głosom bil legalizujący palenic zwłok, 
przeciw któremu rząd oponował.

P o r t s m o u t h  1 maja. Parowiec .Croeodille* 
przybył do portu. Cholera wybuchła w kilka dni 
po opuszczeniu Bombay. Z pomiędzy 8 żołnierzy, 
którzy zachorowali, umarło sześciu w godzinę po 
zachorowaniu. W  ogóle na pokładzie tego statku 
jest 1242 osób.

H a i r  1 maja. W  depeszy, która nadeszła tu 
wczoraj, ponawia gubernator Berberu żądanie swe 
o nadesłanie mu posiłków i zaklina rząd, aby go 
nie opuszezał. Od tego ezssu nie nadeszła nowa 
depesza, wskutek ezego utrzymują, że telegrafiści 
opuścili Berber.

T o r o n t o  1 maja. Poniżej biura krajowego 
gmachu parlamentarnym znaleziono wczoraj kil­

ka większych nabojów dynamitowych. Podczas 
dalszych poszukiwań znaleziono także inne nabo­
je dynamitowe pod schodami, wiodąeemi do sali 
przewodniczącego. Zdaje się, że naboje te podło­
żono wczoraj; zaopatrzone były w lonty i mogły­
by były znaozną ezfśó gmachu wysadzić w po­
wietrze,

K m rna. — W ied eń  Igo maja. — > godz. 
30 m. popol — Renta papier. 80*35.— 5•/, Banta 
papier, nieopodat. 26*—. — Beata arebr. 81*45, 
Renta złota 101*—. — 6*/. Rento złota węgieraka 
122 60. — 4*/, Renta słota wjgiereka 92 02 — 
Lozy z r. 1860 136*80. — Akcye Banka Aaztr. 
Węg. 853*—. Akcye kredyto. 320 - .  -  Londyn 
121 35 — Napoleony 9 65. — Lombardy 142 50. 
Lozy roku 1864 172 75. — Akcye kolei Karola 
Ludwika 286*50. — Akcye kolei Lwowsko-Caer- 
niowieck. 194*75. — Akcye kolei węg.-półn.-wecb 
16250. — Obligacje indemu. galicyjsk. 100 90 
6*/* Listy zastaw, galic. Zakładu kredyt Ziemek. 
Losy prom. węgierek. 117*—. — Akcye kolei Ko- 
szycko-Bogum. 149 25. — Akcye kolei półn.-zach. 
austr. 182 50. — 6*/# Listo zast hipot. 101*70. — 
l. A. 98 25. — Akcye kolei Siedmiogro. 179*—.— 
Marki 5940. — Buble 124*12. — Dukaty 5*71. 
Srebro —*—. — Akcye Anglo-Bank —•—.

Usposobienie giełdy dobre.
B e rlin  — 1 maja. — Banknoty auztryackie 

168*30. — Krótki Wiedeń 16810.— Krótka War­
szawa 208 25, — Banknoty roeyj. 208*55. — 5% 
Listy east Polskie 63.40. — 4*/, Listy Likwida. 
Polskie 56*25.— Akcye Kolei Karola Lndwika 
120 87. — Akcye austr. kredytowe 539*—.

REDAKTOR ODPOWHDBIALHY I WTDAWOA
Antoni JPońel wwżś.

f(«r$ p ien iędzy  i p ip ie r lw  peW .
K r s h i w  1 maja 

Hubie papierowe rosyjskie w  ICO rt- * * *
Mabel srebiiiv o b rą c z k o w y ........................
Marki niemieckie u  100 m urek ............................
Dukat w a ż n y ............................ .... ......................
80-frznkdwkś . . . •  .................................
Imperyał ważny . . •  .................................
Srebro austryaokle za 100 sb. •
Kupony srebrne płatne *» 1 0 0  z n . . a . , . •

Lizty zariaumit i  phttff*

4? roku I*®* różyczka krajowa galic. a . _i j Rln,nvj
5'/, Oblig. komunalne galic. banku kraj- I^emisyi
Obllgaeye indemnizaoyjne galicyjskie
4ji luty zast. Tow. kredyt, siemsk. .
tgt „ „ u » „ H e
byt listy zast. Tow. kredyt, ziemsk. .

banku hipot. . . . .
listy dłużne galic. żaki. włoić. . ) i  3

6 listy zast gal. sakł. kred. wło. za 100 złr.
i listy zast. Banku hipot gal. a pre. 10j<

6j< listy zast. „ „ zwrotna za 40 lat
5*/, listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot S**

za 86 lat srebrom za 100 złr. w. a. . . .
6yl list, zast. g. z. kr. z. w Krakowie zwrot '35

za 36 lat, banknot, za 100 złr. w. a. . *?J
6* listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot |  j

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w, a. . M
7TL listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot

za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a. .
byi listy zastawne Król. Pol. z r. 1869 [„  100 rubiil
ir/i listy likwidacyjne Królestwa Pol. [ „ 100 rubli]

Akcye kolejowe i bankowe.
Akoye kolei Karola Ludwika • •_ • po złr. 210

„ „ Lwowsko-Ozerniowieckioj „ 200
„ banku hipot. we Lwowie „ 200
„ banku gal. dla h. i prz. w Krak. „ 200

Losy krajowe.
Losy miasta K ra k o w a ..........................................
Losy miasta Sstaniławows . • . . . . .

płasą

128 -  
1 60 

69 16 
5 68 
9 60 
9 88 

100 -  
99 60

S
3

S
S

S
3

 
I 

1

101 25 
90 25 
96 75 
99 85 
92 -  
86 — 

100 -  
101 50

109 95 
91 26
97 75 

101 — 
94 -  
87 -  

100 75 
102 6*J

100 50 
98 -

101 50 
99 2)

97 W 99 -

97 50 99 -

97 - 97 50

100 -  
99 - A
86 76 g

101 — 
99 25.-S

~ e

281 — 
1M4 -
298 —

;8) — 
ló ł> 0  
304 —

17 50 
21 25

18 fc/»i 
23 —

EO kwietn.

s s c • •
e • s s s

• e

O bligi _
« V /, Kenta papierowa 
4V.V. „ srebrna
* /» v złota . . . . . .
4 %*/, Losy z roku 1864 po 960 złr.
4V. .  .  1860 .  500 .
IV , ■ ,  „ 1860 .  i 00 ,

.  1864 .  100 .
I ,  1864 .  50 .

Losy Gomo-Rontcn . . . .
Obligi indmnizaoyjn*.

Uswkta . . . . . .  W'/.
Bukowiński*
Galicyjskie
Morawskie 
MUazo-ai

nlfieA

C • 6 •
* 6 C

Sziąskie . 
Styryjskie . . 
ftledmiogrońekie 
Węgierskie

A
k l . „ ,  1SCT . ,  .II.
poż. kolei węgierskie] . 

654 Kenta węgierska słota . . . , 
47.* i. „ „ (zsOstbahn),

Akcye bankowe.
Augio-austryackiego Bnku . 120 złr 
Boden-Credit węgierskie . . 140 „

CreSit-Anstalt dla tUu^'iVra! 180 j  
n i, węgierskie . 200 „

Dopositen-Bank...................  800 „
Rscompt Gesell. niż. austr. . 500 „ 
Gal. Banku dla Hand, i Pr*. 200 
Austro-węg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „
Unionbank.............................. 100 „
Verkohrsbank ogólny . . .  140 
Wied Bankverein . . . . 100 „

Akcye kolei.
Albrecht* . . . . .  200 złr. 
AlttWd-FiMM • • . 200 .

80 15
81 41 

101 C5 
IS4 
i t  6 80 
144 V5 
179 
171 50 
87 -

101 BO
100 
100 6 ) 
105 51 
104 60 
|104 50 

.0 -  
104 60 
100 - 
101 60 
101 
142 2*> 
122 60 
101 -

118 25

240 —
320 60
390 _
2 3 
810 —

8*52 — 
109 5» 
147 fi­
l i  l 30

żądają

80 30
81 55 

101 2 * 

124 tO 
187 10 
145 Sfi 
179 60 
179 -
40 -

101 -
101 3 
106 60 
1C6 -  
106 —

105 50
100 7f
102 b
101 7 
142 7f 
122 75 
101 5<

118 I5C

ł4l -  
370 8i 
3*0 !( 
213 61 
815 -

8f4 -  
103 8 
148 -  
111 7C

69 -  
180 -

70 - 
180 50

Donau -Dcmpfsżb. - Ges.
■U biety.......................
Ltas-Budwcis . • • • 
Balsburg-Tyrol • - * 
Ferdynanda Nordbahn. 
Franciszka Józefa . . 
Gal. Karola Ludwika .

B*
B

Lwowako-Oaera Jassy . 
Kordwest austr. . . . 

» ,  L it B.
R udolfa........................
Siedmiogrodzka I . . 
Btaats-Elsenb. Gesell- . 
Sfldbahn (Lombardy) . 
Theisbahn (Cisańska) • 
Węg. gaL Łupkowska. 

b Nord-Ost . • •
Westb. Stuhiw.

Listy zastawne.

516 złr.
n o  .
100 B
900 b a

1060 B B
900 .  b
910 .  a
>00 .  B
900 .  .
>00 .  .
909 ,  .
900 .  .
200 ,  .
900 .  .
900 ,  .
900 ,  .
900 .  .
900 .  .
200 ,  •

«* Agr. Zakł. Kr. dla GaL I Buk. 15 lat 
6'/, Boden Credit allg. złotem płatno 
?'/• b .  .  papier 88 lat
«7.® /* Tow. kroi. krakowskiego 18 lat 
l ’l, Listy dłużne . . .  90 lat
0 /, Towarzystwa kredyt „ 86 lat
6 /.°/, „ ,  złote 86 lat
4'/, Gal. Tow. Kred. ziemsk..................
5 '/. Gal. Tow. Kred. ziemsk..................
«•/, „ „ „ „ nowo 871st
fi /. „ Bank Hipot. lwów.................
6'/. „ „ Włość.
6 V. Bank austr. węg. (National.) wal. a. 
6'/, Bzląsko aust. Bod.-Kredit-Anstalt 
57 V, Węg. ogól. Bod.-Kredit 34 lat 
57.7, „ Boden Kredit-Institut. .

Albrechta. 
Alfbld-Fiume

Priorytety kolei.
. . . 300 złr. 
. . .  200

fi 7.
„ Em. 1874 . 200 "

Donau-Dampfsoh. 100 i 200 „
Elżbiety . . . . . .  100 ,

-  Em. 1862 . .  800 .

A
4 */»*/,

żądają
673 —675 —
284 60 984 71,
206 *5 206 76
196 50 197 —
9522 9527

208 25 208 75
281 60 286 —
149 25 149 76
184 50 18b —
182 60 188 —
192 7b 198 —
180 25 180 60
179 —179 30
814 76 815 —
142 60 148 —
250 —960 50
172 76 178 60
162 50 167 75
173 174

122 50 128 50
104 50 _ _
98 _ 99 —

100 —100 50
97 75 98 —
92 60 93 50

ICO _ 1.J0 70
100 —ICO 70
101 50 101 S!

koi 75 102
I 1

66 103 2P

101 25 102 -

100 100 60
100 3 100 to
99 W; ——

109 70 110 —

— — ——

• 1971 • . • IW • •
Susb.-Tyr. 1870 900 ,  .

  Barn. węg. caężl 800 ,  ■
Ferdyn.-Nordb. m. kon. • • • * 

b b waL austr. • • ■ b 
.  Hor.-Bzląa. llnła 1811/79 5*

poż. 14 milion. 1889 . »
pot 1879 i. . . 100 «łr. & 

Józefa Km. 1811. 900 .  .

N ord westb. austr . .
,  L it B.

Z
m

F rana.______________
,  ,  Bm. 181*. 900

OcL-KaroL-Lod. I Bm.. 800 
n  .1871 900 

.  m , 1879 800
Kossyeko-Oderb. . . .  900 
Lwow.-Cssr. I Bm. 1886 800 

.  H ,  1887 800
m  .  1888 800
IV .  1879 800

900 .  ,
_ 900 a b

\  Em.1874 900 ,  .
. . . . .  800 .  ,  

Em. 1869 . . .  800 .  .
I Em. 1879 . . .  800 .  •

j  :
Staatseisenbahn • • • “ * K
Sfiddahn (Lombardy) • MO £  jjlj

Tbe3aeb.-Gesell.\ ■ • *
W«* K*1- Ło?koWnB«: S

* Nordost . . • .800
złotem . . 200

* Westbahn . . . .  200 
l  ,  Em. 1874 200

Losy.
fyt Djnau Begul....................
Premiowe Wieaeńskie . .

.  Węgierskie . . .  100
8* .  Tureckie . . .  fr. 400
KrMlvtnwdi irm

25 VICC 101 -  
1 0 8 -  
105 
105 -

.07 -  
109 -  
109 &0 
108 -  
106 tf

100 30

100 95 
II -  

^01 -  
99 8rt 
98 80 

104 -  
108 80

D
■

złr. 100 
,  100

100 60

100 66 
97 6! 

101 BOI 
99 70 
99 80 

104 40 
104 90

193 25
98 10

186 2fi 
143 E0| 
123 fit' 
103 SJ. 
98 75 
98 50 
97 30

100 50

115 2 
128 Sf 
11/ 4 
22 2f

liJES*
Ksglswlsha . . i 
Krakowski* . . 
Otom (mSasta Bady),
Pulty

Balsburgskls. 
S i Genols

a _Wtadimklrftza
Wahety.

Dukaty ważna . .
90 frankówki . .
ImambiDb mgwtrnWłm
sSSTSeM SSi.mxvy hvotl injnoii

Ł S d ”S ^ * L , o o
Kubel m W ,  u  100

I I I I
e c C 9
6 C 6 9
c s c e
•  •  •  •

c • 
s s a •

a '

5*i: *

św  30 kwietn.
Akeyc Banku hlp. gaL 900 złr.. • • J 998 —
5% Listy zast. Tow. kred. ziem. . • 100 “

’ 874etni*! 100 -
Banks iSn. ^

54 Obligi indomn/gM-5Vj^Pod*t" • * rj0 ~
•'/. ■ pożyczki krajowej . .

TTl l  —  30 kwietn.
5*/ Listy zastawne nowe 1869 r. .

h  kupon
a  •/ i.ifltv likwidacyjne.....................

101 50 

ub.lkop

114 - 116 -
90 —

20 25 — —
17 50 18 —
42 — 48 —
87 60 88 -
19 50 90 -
E8 - 54 -
91 80 II  10
47 K 48 -
I I  -

IM 50 i i i  50
K  - 17 -
M 60 19 60
11 80 88 80

i  71 8 78
9 r« 1 66
9 99 9 74

19 19 U  16
10 94 10 96
59 40 69 60

1SS 60 128 75

808 — 
101 —  
94 — 

101 —  
109 55

101 -  

109 50

rub.lkop

99 —
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Za spokój duszy ś. p.
TEODORA Hrab. z KARNIC

KARNICKIEGO
c. k. szambelana i rotmistrza, oby­

watela powszechnie szanowanego, 
który dnia 15 kwietnia po krótkiej 

chorobie Bogn dncha oddał,
o:będzie się

M a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e
w sobotę dnia 3 m aja  b. r.

w kościele śtc. Barbary 
na któ-e pozostali K-owni Znajomych i po­

bożną Publiczność zapraszają.

Dziełko pod tyt.:U  s t ó p  T la r y i ,
Nowenny, litanie i modlitwy odpustowe na cześć
Najśw. Maryi Panny — zebrane i ułożone przez 

Maryp Rafaelę — wjszło świeżo z druku. 
Cena ogz. 3 S  ctntów.

W KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 
D r a  WŁADYSŁAWA MILKOWSKIEGO

w KRAKOWIE. (1217-1 4)

Na M a j :  31 R o z m y ś l a ń  o t a j e m n i c a c h  
R ó ż a ń c a  N. M. P.

z przyl ł -d;uLi i obrazkami, uwgące służyć jako 
czy ania pob ż .e dla wszjstk:ch stanów w róż­
nych czasach (w drngem wydań u) przjz Księdza 
H m k o  w a k le g  o . probosz za k. św. Floryana 
w Krakowie. — ś n n e  \ a u h i  M a j o w e  wyd.
1882, o cnotach M. P . n i  tle  kwiatów ma owych, 
o J  j rad ścinek i smutaach, tegoż autora. Cena
t zh’- 14 reszcie l in z a n ia  n a  u ro czy sto *  
"Ci X.  51. 1". w r a i  i  M a u k a a i l  IH a jo w e *  
inl* 1878 cena 3 złr. — Są do nabycia w księ­
garniach i u autora. (1252 1 3)

l* o  t l / l  o k o w i t  n i c .

Z  4 doznane szczere  w spółczucie 
w śród  o iężk :ej bo leści, p rzez s tra tę  
ś. p. żony m ojej, sk ładam  niuiejszem  
najserdeczn ie jsze  podziękow anie In ­
te lig e n c ji  i O byw atelom  w ogólności, 
w  s «  z gólui ści zaś T ob ie  W ielebny 
K sęże  ProboszcŁu za bezintereso  
wne usług i k ap łańsk ie . ( i 251) 

Jó f f  NUmczyk, naucz, w Chrzanowie.

Med, Chlrnr. itd. itd.

Dr. Franciszek Cholewicz
mieszka obecnie przy ul. F lo r y a ń  
8ki ej pod Nr. 17, II. piętro, gdzie 
kapeluszuik Gel a. (1255-1 5)

Przyjmuje od godz. 3— 4 popołud.

Pracołnia sukien i kapeluszy
w Krakowie p r zy  u licy W idlneJ  

pod  A r .  O, 
sprowadziwszy uzdolnioną p a n n ę  

pierwszego Magazynu Warszaw­
skiego, przyjmuje nadal zamówienia. 
(1253-1 6) K l e m e n t y n a  C h o j e c k a .

M e  z  k  i  e
osłabienie,

p-zez n is z c z ą c e  n a s tę p s tw a  ta jn y c h  
K r ze ch o w  m ło d z ie ń c z y c h  t w y u .  
z i ła n , p e w n ie  i t r w a le  usunąć, wyka- 
kazuje J e d y n ie  już w w i e l u  w yda--  
n ia c l i  r o z s z e r z o n a  k s ią ż k a  z r y c i ­
n a m i i

Dr RETAU’s  S E L B STBEW AHRUNG
W ydanie p o lsk ie :  Cena  I z ł r .  

Wydanie n iem ie c k ie :  Cena  2 z ł r .
Tys ące osób zm.lazło w niej o b j a ś n i e n i e  
s w y c h  c i e r p i e ń ,  a przez używanie pole
conego w książce sposobu leczenia, odzyskało 
nap >wrót swe z d r o w ie .  Za nadesłaniem
opłatnem należytości nastąpi opłatna prze­
syłka w kopercie przez V e r la g u  - T fn gn zln  
w I . ip s k a ,  Neumarkt Nr. 17.

W Krakowie do nabycia w  k s ię g a r n i  
J  ■ Tl. H lm m e lb la u a .  (1272-1-15)

P n ł r 7 P h n i  * , e *n ,C ł y  żonaty, k l l -  
r U I I £ C U I I I .  k u  e k o n o m ó w  i p i ­
s a r z y  p r o w e n t o w y c h ,  od dnia Igo 
ipca 1884 roku. — Wiadomość w Biurze 
tomisowem K a r o l a  W o l a ń s k l e g o
w K r a k o w i e ,  ulica Floryańska Nr. 8.

(1232-3-3)

W y j a ś n i e n i e .
Fortepian z naszej fabryki, na którym 

p. prof. Smietaóski w swym koncercie 16 
kwietnia b. r. w Krakowie grał, został po 
zwrocie do Wiednia przez nas zrewidowa­
ny, przyczem spostrzegliśmy, że takowy 
wskutek wilgoci podczas transportu tak 
ucierpiał, że wszystkie młoteczki zanadto 
ściągnięte w kapslach niemogły normalnie 
funkeyouować, i że wskutek tego gra na 
lekkości, a ton na sile i dźwięku znacznie 
utracił.

Niemożna nas obwiniać za ten nieprze­
widziany wypadek, i tylko żałujemy, że 
z naszej strony nikogo tam niemieliśmy, 
któryby był to małoznacznc, jednak w 
swych skutkach tak przykre uszkodzenie

Bez pośrednictwa osób trzecich
p o s z u k u j e  s i ę  d o  k u p n a  f o l -  
w a r c z  k u  od 60 do 10 morgów z łąką 
i kawałkiem lasu, może być w dalszych 
okolicach Krakowa — z przejęciem poży­
czki kasy. Opis proszę nadesłać na ręce 
szwajcara H o t e l u  P o l s k i e g o  w Kra­
kowie. (1242-3-3)

Z dniem 1 maja 1884 r. otwartym zostaje
w Krakowie

H o te l E u ro p e js k i
nowo zbudowany, obok dworców kolei żelaznej, północnej Cesarza Ferdynanda 
i galicyjskiej Arcyksięcia Karola Ludwika, przy stacyi kolei konnej; mieszczący 
w sobie około 80 pokoi, gustownie i wygodnie urządzonych, z stajniami, wozo­

wniami i ogrodem.
Pokoje od 60 c. za dobę i wyżej; dłuższy pobyt po zupełnie niskich cenach. 
Oddając go do użytku, zarząd d< łoży wszelkich starań, aby obok cen umiar­

kowanych, czystości, wygód i punktualnej usługi, zasłużył na łaskawe względy 
Szanownych Gości, (1220-3 lOj

Z a r z ą d  h o t e l u .

“ w

i  N abożeństw o Majowe |
0. Karola Antoniewicza

najlepszy, z węgli gazo
wych, sprzedaje

II. kl. po 30 Ct. 
I. kl. po 50 ct.
za 50 klg. w r a z  z  o d  
S ta w a  do kolei lub dohi

Wisły w Krakowie.
(1048 , 10) z a k ł a d  g a z o w y  w  K r a k o w i e ,

SGOOCXJOf KXXXXX : x x x x x x x x x x x x x s_ _ © _

b ia ły ,  r ó ż o w y  I ż ó łta w y .

T r a w ę  m i o d o w a
w ł a s n e j  p r o i la h o y l ,  świeżą i pewną, sprze­
daje Z a r z ą d  d ó b r  w I b n r i n  poczta -Ł a­
p a n ó w ,  i p. W ic h n ik  kupiec w f t o c h n t ,

I. gatunek po cenie złr. 4  c. 6 0
H" » » ii n ® n *4®

za korzec wraz z w ekiem  i wolną odsyłką do 
kolei. Przy wzięciu naraz 10 korcy, dodaje się 
jedenaaty korzec bezpłatnie. (603-17-18)

Do sprzedania w K rólestwie  
Polakiem

majątek ziemski Skorocice
położony w pow. pinczowskim, odległy od

(------  —-  r - - j  .......... kolei Dąbrowskiej około 30 wiorst. Składa
w óciu miuutach przez powolnienie regn- się z 2 folwarków pięknie zabudowanych,
lniar»Yfh Aniłialr m  nnilofnrinio^rr onAaAk Irłórn m ona k nAM/liTnonn

Znakomite powodzenie i wziętość tego pudru jest najlepszym dowodem 
jego nieporównanej dobroci. — Pudr książęcy na wszystkich wystawach od­
nosił palmę pierwszeństwa, a liczne medale zasługi, jakiemi został wyszcze­
gólniony, najlepiej go zalecają. — Pndr książęcy nie zawiera żadnych meta­
licznych przymieszek, jestto najczystsza i najdelikatniejsza mączka roślinna, 
przyjemnie przylega do twarzy, nadaje piękną naturalną białość i jest nieo­
cenionym środkiem do higienicznego upiększenia twarzy.

Pudełko małe pudru białego 60 ct., całe 1 złr., z łabędzikiem złr. 1-50.
Różowy i żółty, mniejsze 70 c., większe złr. 1-20, z łabędzikiem złr. l -60.

W  W O B A  F I J O Ł K O W A
3  usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchnienie i łuszczenie skóry, 
W wygładza zmarszczki, pory i dołki ospowe.

Twarz odświeża, wybiela i wydelikaca do tego stopnia, że jako środek 
toaletowo - higieniczny został odszczególniony medalom zasługi na wystawie 
przyrodniczo-lekarskiej w Krakowie. — Cena 1 złr. w. a.

M Y D Ł O  K O S M E T Y C Z I E
odznacza się nadzwyczajną delikatnością i nader przyjemnym zapachem, ła­
godnie wpływa na naskórek, zapobiega pierzchnieniu rąk i bardzo dokładnie 
oczyszcza skórę. Usuwa piegi i żółto-brunatne plamy z twarzy. — Cena 60 c.

Nabyć można we LWOWIE w fabryce perfum

J .  1 H Y I T O H I C Z A  R
ulicy Kopernika Nr. 3 .w e  Filii przy ul. Ilalickiej, róg Wałpwej. naprzeciw sklepu 

WjL we Filii w Sukiennicach pod Nr. 20 i we wszystkich 
większych sklepach i aptekach. [717-4 J C j

:xxxxxxxxxx:xxxxxxxxxxxxx&
przy ulicy Koper 
p. Bałłabana; —

---   j— — - — .. vj uiv,itv w. y ■« •< *v, .. hi piyuuiv zjmuuuu f T nu J
łających śrubek w najłatwiejszy sposób które mogą być pojedynczo sprzedane.— 
usunął, jak to rzeczywiście w Wiedniu w , Ogólna przestrzeń m. 1137 p. 74 w ziemi 
obecności pana prof. Smietańskiego przez pszennej rendzinnej. Folwark główny w 
nas uikutecznionem zostało. ( plodozmianic. Inwentarz żywy i martwy

Fortepian ten, który we Wiedniu ogól- kompletny. Polowa szacunku, po potrące­
nie się podobał, był przed wysłaniem go 1 nitt Towarzystwa, może pozostać przy hi- 
do Krakowa jaknajstaranniej przez nas potcce z 6%. Bliższa wiadomość udzielona
wypróbowany, i tylko zwyż wspomnione-
mu wypadkowi przypisać trzeba,"że w Kra­

al za dobry uznany.kowie nie zosta
Synowie Schweiyhofer, 

c, k. nadworni fabrykani tortepiaców, 
w  Wiedniu, 28 kwieinia l t 8 i  r.

Odnośnie do powyższego wyjaśnienia 
oświadczam, że pp. Schweighofery w Wie­
dniu, uszkodzenie w fortepianie (na którym 
grałem koncert w Krakowie 16 kwietnia 
b. r.) spowodowano przez wilgoć podczas 
transportu i kilkodniowe stanie w nieopa- 
lonej sali, które na ton instrumentu i grę 
na takowym nader przykry wpływ wy­
warło, w bardzo krótkim czasie w najła­
twiejszy sposób usunęli, tak, że instrument 
nietylko swój pierwotny, silny i piękny ton, 
ale i lekką grę napowjót uzyskał, co z chę­
cią potwierdzam. (1254)

Emil Ś/nietański, 
protest t ki nserwatoryum Kuraka w Wiedniu.

i

VICHY
7 - ł K l i n  K Ą P I E L O W Y

(Praneya, departament de 1’Allier)
WŁASNOŚĆ RZĄDOWA FRANCUSKA

Administracya: w Paryżu, 22, Boulevard 
Montmartre.

nr  ̂T̂ o ra  k ą p ie lo w ą
W Zakiudzie Vichy, jednym z najwy- 
km n ntej urządzonych w Europie kąpiele 
i natryskiwana, wszelkie dla uleczenia* 
chorób żołądka wątroby, Picherza, żwiru 
cukrzycy ( itid jrt«) dna, kamienia itd.
(  odzieli od 15 maja do u  wrześni*
teatr i koncęrta w Caaino. Muzyka w narkT
czytelnia, salon dla dam, salony do gier, koni 

wersacyi, do gry w bilard. t874-i-8i
Koleje żelazne prowadzą do VjChy.

K a w ę
dostarczm y tylko w poręczonych dobrych gatun­
kach oDicu.e po następnych tanich cenach, opła- 

tnie za zaliczką:
5 kilo Mocca afrykańskiej smacznej 
5 „ Cammpinas dobrej . . . .
R Cuba wspaniałej

zlr 3 - -
4 - -  
4 4 0
4-80
5 1 0

5 „ Ceylon aobrego g a tu n k u . .
5 „ zlotoj Menado szlach. . . .
5 - Mocci aratskiej ognist. . . .  „ —
Ludwik  Har l ing  & Co. w H a m b u r g u .
_________________ (1271-1 5)

będzie ustna lub na żądanie piśmienna.— 
Adres: Modliński p. Busko w Skorocicach. 

(736-5-6)

e lc n c n tlia l  (Baden pod Wiedniem)
Z a k ł a d  l e c z e n i a  w o d ą ,  lekarski kierownik Dr. Podzahradsky, 
(szwedzka gimnastyka lecznicza, gniecenie, elektryczność itp.) Godziny 
ordynacyjne w Wiedniu, IX ., Universitatsstrasse 4 , we środę i sobotę

od godziny 3—4.
H o t e l  1 p e n s y o n a t  S a c h e r a ,  

wspaniale położenie, wszelka wygoda, połączenie tramwajem, 
kawiarnia, restauracya i t. d.

O t w a r c i e  I *  k w i e t n i a  I S 8 4  r .
Zniżone ceny w kwietniu i maju. (921-7-10)

Objaśnienia i prospekta przez właściciela C. Sachera.

ZATWARDZENIU
zapobiega się i leczy przez użycie

PigiM roślinnjih CADYAINA.
Przepisywane przez lekarzy franouzkich i za­

granicznych od lat 30- u zawsze z wielkiem po­
wodzeniem; ponieważ składają się wyłącznie z ro­
ślin, nie sprawiają rznięcia ani kolek i mogą się 
używać jako środek orzeźwiający, oczyszczający 
krew lub sprawiający przeczyszczenie. Metoda
użycia w polskim języku. Wymagać należy, aby 
pigułki Cauvaina znajdowały się we flakonikach
włożonych w pudełeczka kartonowe i aby na każ­
dej piguł ;e znajdował się napis C a u v s ln ,  

Paryżu w aptece Pa Dehaut, rue Faub. St. 
;7.Denis 147. (64-14-)

Dostać można w K r a k o w i e  w aptekach pp. 
W. Redyka, J. Trauczyńskiego i K. Wiszniewskie­
go, — we Lwowie w aptece p. Z. Ruchera i u p. 
Kaliksta Krzyżanowskiego, — w Poznaniu w  apt. 
Dra Mankiewicza, — w Brodach w aptece p. M. 
Kullaka i Franzosa — w Czerniowcach w aptece 
p. Golichowskiego.

Płótno King.
Krótka trwałość płótna (wskutek ohemi- 

czn< 
wyrat
posiadającej _
tańszej o 60 procent. Płótno King'jest naj-

>cvm, ai
zostanie sądownie nkaranym. Płótno King 
sprzedaje nasz podpisany skład:
1 sztukę 78 centym, szerok., 20 

ii na kalesony i bie- 
trwałą . . . .  złr. 7-—

kę 78 cei 
. długośoi 
bardzo t

metr.
Iizn<

1 sztnkę 88 centym.' szerok. na 
piękne koszule męzkie i dam­
skie, wszelkie gatunki bielizny
łó ż k o w e j ....................................

4 sztukę 175 centym, szerok., 15
8-50

sztuk wiel- 
szwu 11-80

12-80

metr. długości na 6 szti 
i r 1??. P^escieradeł bez „„„u .

włMkle ?61^ntym-. Kerok-. “
b a  ł I ? e h o ® a n la  s i ę  o  gH tnn -
k l w « m i u . Ł m , ., ,* , # , * t I , ,e  p ró b -  

U  S s t a a k ó w ,  (937-236-)

M. Beyer i Sp.
w Krakowie.

Sukiennice Mr. 13  —14>

: iK  Kąpiele Klssingen
Urocze położenie, zdrowe powietrze, wspaniale, cnniste lasy z razległemi spaoerami dU pie- 

ęzych, dla jazdy ioanej i powozami wygodne domy zajezdne i mieszkania prywatne, wspaniałe za- 
kłady kąpielowe na królewskich Sabnaob, w Kurhausie i w Łażniaoh akcyjnych (ostatnie otwarte od 
15 kwietnia do 15 piśdziernika); s p r a w d io n a  ik n t e c z n u ś c  l e c z e n ia  w o d y  s e  ź r ó d e ł  
R a k o c z y ,  P a n d o r  i  D a ib r u n n e i ią  w połączeniu s  n ie s r ó w n a n e m l  i l m o e m l  t 
c i e p łe m !  k ą p ie la m i  lo la n k o w e m l ,  ffazow em ft I m a ł o w e m i ,  r o s y j s k ą  ł a ź n i ą  
p a r o w ą , k u r a c y ą  ie n iy c z n ą  1 p r z y r z ą d a m i d o  w d y c h a n ia  wedłuif systemu M op- 
n lo w e g o  p n e n in a t y c in e g o  z j  omocą najnowszej konstrnkcyi aparatów; wyborna orkiestra 
kąpielowa, teatr, eleganckie Balony konwersacyjne, muzyczne, do gry i dla czytelń, rozległe ogro­
dy i plantseye. Bliższe szczegóły w prospekcie darmo od kr. z a r s ą d *  k ą p ie lo w  e g o .  (1268) 

Dla powiększenia i wydoskonalenia pożytecznych dla dobra publicznego zakładów urządza 
miasto B a d  B i s t l n p e n  wielbę, loteria pie leżna premiowa, której wykonanie powierzono Al*  
b e r t o w i  R o e t l o w l  w K o n a c h lu ń .

Ces. król. uprzyw.
CrALIC. AKC1 J11

BANK HIPOTECZNY
wj-daje we Lwowie i przez

w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu

ASYGNATY
KASOWE

7  wydane po raz pierwszy z rękopisu,
»  w cenie 50 cnt. za egzemplarz pię- 
*  knie oprawny — tudzież k s i ą ż k ę  

d o  N a b o ż e ń s tw a  tegoż Autora, « 
ą  wydanie drugie, egzemplarz oprawny & 
§  w aksamit ze złoconemi brzegami za 
|i  2 złr. w. a., nabyć można u wydawcy a  
w X. J . Polkowskiego w K r a k o w i e .  «  
Ł b (1194-2-10) a

K P o s z u k u j e  s i ę  od Igo l i p ca  b. r.

15  m ie s z k a n ia  3
złożonego z 3 lub 4 pokoi i kuchni.

Jakiem postępowaniem można 
gorączce połogow. zapobiedz?

Słowa przestrogi i wskazówki 
właściwego postępowania, dla użytku 

położnych i niewiast, ich opieki 
potrzebujących, 

spisał
D r .  H e n r y k  J o r d a n ,

Docent U riw eraytetu Jagiell.
Cena 30 ct., z przesyłką 35 ct. 

Skład główny w księgarni S. A. Krzy 
żanowskiego w Krakowie. (1026 -4-5)

4  procent, płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 
4 1lo 60^  |2 11 11 11 11 11 ■ a

Ł w Ó W , dnia 7 stycznia 1884 r (837 62-)

U j i T h c j n .
(Przedruk nie będzie płacony).

Czcionkami Drukarni „Czasu*.

, # posadv zaraz lub pó­
źniej w Galioyi lub zagranicą Może się wykazać 
chlubnemi świadectwami. Bliższa wiadomość przy 
ulicy F l o r y a ó s k i e j  Nr. 7, v  podwórcu.

(1238 2-3) O .  L o r e n z .

Wyrób czysto wełnianych

materyj na suknie damskie.
Rozsyłka dla prywatnych w dowolnej ilo­
ści metrów. — Próbki opłatnie. (1213-2-5)

N. Steinhard w Pradze,
firma założona w r. 1 8 6 1 .

K
Cj ,— D--------------r ------------------ II
[U Oferty pod lit. A .  X .  przyjmuj* (j 

Administracya „Ciaiu**.

M ężczyzna
40 h t  liczący, władający polskim i niem iec^  
językiem, mogą-y się wykazać oblubncmi 
dectwami i rekomendacyami, poszukuje miejl^ 
jako kamerdyner lub lokaj od Igo maja b. r-  ̂
Bliższa wiadomość w magazynie sukien p A. K 
rzyckiego w K r a k o w i e ,  Rynek główny Nr.'r1 

(1237-2-3)

SKŁAD FORTEPIANÓW
w Krakowie, plac Szczepański Nr. 9,

poleca Szan. Publiczności wielki trf 
bór fortepianów i pianin. (1214-4-̂  

Bronisława Gabryelska-

W i l l a  „ U p U 11
jest do sprzedania lub do w ynajęć  
od Igo  czerwca b. r. —  Wiadomo^ 
udziela p. Izydor Heumann w Kr* 
k o w i e ,  w Rynku Nr. 1 3 , międ^ 
godziną 3— 5. (1028-6-*’

WANNY KĄPIELOWI
do ogrzewania, stołki kąpielowe, przyrządy naj*

w yrtjskowe, klozety, lodownie, maszynki do kawy
i rozsyła znana firma Ł . W  c y t ,  właśc. c. 

przywil. w Wiedniu, Karntnerring 17. 
Illustrowane cenniki darmo i opłatnie. — C« 

fabryczne. [1104-18-‘

T an ie w ydania
J. Chociszewskiego.

A

uA

P i e l g r z y m k a  d o  w a i n i e j s z y c h  m i e j s c  w  z i e m i a c h  p o i -
w k le li . wsławionych cudownemi obrazami N. Maryi Panny zawie­
rająca najpotrzebniejsze nabożeństwo dla pielgrzymujących i opisy 
naszych głównych miejsc cudownych. Zebrał i ułożył J. Chociszew- 

b l *°> V111 i .->35 str., z rycinami, oprawione, 1 zlr.
I > * lc je  n a r o d u  p o l s k i e g o  d l a  l u d u  1 m ł o d z i e ż y  w krót­

kości opracował J. Chociszewski. W y d a n i e  .5. z mnóstwem rycin. 
12o, 256 str., 50 cent.

^ ai1 . H I ’ S o b i e s k i ,  król polski i obrońca chrześciaństwa, jego życie 
i czyny, na pamiątkę 200-letniej rocznicy obrony Wiednia, dla ludu 
i młodzieży w krótkości opowiedział J. Chociszewski. Z 12 rycina­
mi, 12o, 160 str. 41 cent.

W y b ó r  p l e ś n i  n a r o d o w y c h ,  w którym się znajdują dumki, arye, 
marsze, krakowiaki, mazury, pieśni patryotyczne, wojenne, history­
czne i t. d. 182 str. 41 cent. * * » , » »  j

Je s t to  n a j l e p s z y  i n a j t a ń s z y  z b i ó r  p ieśni  n a r o d o w y c h .  “ ^ 8
 p o m i e s z c z e n i e  w  t y m  z b i o r z e  p i e ś n i :  J e s z c z e
P o l s k a  n l e i g l i i ę ł a ,  s k a z a n y  z o s t a ł  w y d a w c a  p r z e z  

p r u s k i e  w ł a d z e  n a  4  m i e s i ą c e  w i ę z i e n i a .
R o z ę  i n i e z a p o m i n a j k i ,  książeczka dla serc kochających, a szcze­

gólnie dla narzeczonych, zawierająca rozmowę kwiatami, opowiada 
nia i t. d. 8o, 110 str., z 12 rycinami. 41 c.

K s i ą ż e c z k a  o  S o b i e s k i m  d l a  d z i e c i  p o l s k i c h .  16o, 64 str., 
z rycinami. 17 c.

S o b i e s k i  p o d  W i e d n i e m  d n i a  I *  w r z e ś n i a  1 6 8 3  r .  Na
pamiątkę 200-letniego jubileuszu napisał J. Chociszewski. 8o, 34 
str., z 12 rycinami. 15 c.

P o w i a s t k a  o  w i e t r z e .  Napisała dla młodzieży Eliszka Krasnohor- 
ska, z czeskiego przełożył J. Chociszewski. 8o, 56 str., z 7 ryci­
nami. 41 cent.

K u p u j ą c y  n a r a z  z a  1 z ł r , ,  o t r z y m u j e  w  d o d a t k u  
k a l e n d a r z  d l a  d z i e c i  p o l s k i c h  L e s z e k  z  1 6  r y c i n a m i .

B o  nabycia vi A dm in istracji „Czasu  
W K ra k o w ie .

Duszność" 
ohrypka.

— —— — ^■katary, **•
“•wnione i wszelkie cierpienia kana* 
row oddechowych ustągu^ą po użyciu
Ą S T H M E

*U*KK ASSK f

kia dar-
.  .--------pienia

nerwowe każdej chwili ustępują
1\  E VK ALGI ES
uiyciu plgułek anti
Dra ORONIBB.

W  Peryin, Skład główny w Apteoe Pana L e v a .a e n r ,  rue da la 
_____________Dostać można we wszystkich głównych aptekach.

Motmale, U.

Bankierowie, kapitaliści i posiadacze papierów wartość.,
którzy chcą pewnemi operacyami gieidoweml swój 

 J  _• 1 ■m a j ą t e k  p o d w o i ć
mają się wprost listownie lub ustnie zgłosić do firmv

B. G E R S T L ’s  ......... ..
się wproś

S O H N ,  IX., A l s e r s t r a s s e  4 4 ,  w  W i e d n i u ,
którzy przez swojo komunikacyc w kołach finansowych może ich t a w i i e  i Ja k n a Ja z y ti-  
d e j  poinformować-
1) o  w s z e lk ic h  s y n d y k a ta c h  tworzących się na giełdzie wiedeńskiej:
2) o wszelkich w lę h a a y e h  przez m a ta d o r ó w  przedsięwziętych operacyach ■
2) o  w e a e lh lc h  r u c h a c h  n a  z w y ż k ę i skoro te sę w planie, mianowicie tu ż  nr»e«l 

ic h  wykonaniem.
C łodzlny  p r z y ję c ia  od 2—4. Na lle ty  odpowiada odwrotnie.
H e m d n e r a c y a  tylko w stósunku r e a l iz o w a n e g o  z a p e w n io n e g o  zyshu< 
U w a g a . B . f ł e r s t f s  S o h a  ani nio przyjmuje> pieniędzy w depozyt, ani też n ir 

może się osobiście zajmować wykonaniem zamówień giełdowych, gdyi znaczna kornspon' 
deneya zajmnje mu cały czas.________________  (915-13-15).

B ossh ard a
patent, pompa bliźniakowi
podwójnie działająca, wysQkosdssania do 8 mttrów, wysokość tłoku 40 m e ^ i
odległość rzutu w wolnem promieniu 15 -  25 metrów, działalność 15 do t i H

ri t
. - l i  „ln _ _ j —' I> luCUi/l*, llfalflldlUUoU it7 UO *

trów na minutę dcskonała z powodu bardzo trwałej i prostej konstrnkcyi, 
kiej trwałości, bardzo lekkiego chodu i b a r d z o  t o n i e  c e n y .  7  a

Na w sztl e gę , adkie lub gojące płyny, również jako pompa J
dzienna, pomp J • , a pokrapiania i gaszenia ognia i t. p ., moź1?jaknajlepiej polec c. °  o r  ’ -  *«(1149-2-

D l a  / l u s t r y i . \ | / ps;| e il w y ł ą c z n y  s k ł a d  
u t r z y m u j e

skład fabryczny machin  ®2* VIIIIf*4
„  , . w '), i edniu,  III., R e i s n e r s t r a s s e  Nr. 36 .
/  roepękfa dnrnio i opłalnie. O dprzedającym  z n i:^

Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakociiiski,

\


